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Haftowania poźfezftowe doBlcgalą ftaftca.
Rząd oczekuje odpowiedzi na ostateczne swe warunki.

Warszawa, 7. 10. (wł.k.J Wczoraj 
Późną nocą urzędowa Polska Ajencja 

elegraficzna rozesłała do redakcyj 
pism warszawskich komunikat, w któ­
rym znalazła się zapowiedź, że dzisiaj 
w Rodzinach rannych rząd ogłosi osta­
teczne wyniki rokowań o pożyczkę 
zagraniczna. Do chwili ukazania się 
Pism wieczornych komunikatu tego 
atoli nie wydano, przeciwnie zbliżony 
do kół urzędowych „Przegląd Wie­
czorny“ stwierdza, iż nastrój w kołach 
finansowych jest w każdym bądź ra­
zie znacznie gorszy, od nastroju z dni 
poprzednich.

Po południu toczyły się w łonie 
rządu żywe narady. Minister Skarbu 
Czechowicz odbył dłuższą konferencję 
z wiceprezesem Banku Polskiego, p. 
•Młynarskińg Niezwłocznie potem od- 
T yf konferencję z wicepremjerem Bar­
tlem. W południe toczyła się w prezy- 
djum Rady ministrów konferencja pod 
przewodnictwem wicepremiera Bar­
tla, w której wzięli udział: ministro­
wie Czechowicz, Kwiatkowski, Ro- 
moeki i Miedziński. W godzinach po­
południowych przybył również do pre­
zydium Pady ministrów premjer Pił­
sudski i odbył krótką konferencję z wi­
cepremjerem Bartlem. Wszystkie te 
narady były poświęcone omawianiu 
sytuacji . pożyczkowej, która w ciągu 
dnia dzisiejszego przechodziła bardzo 
niepewne koleje.

Z kół urzędowych zakomunikowa­
no w godzinach wieczornych, że przed 
stawiciele konsorcjum amerykańskiego 
otrzymali od rządu polskiego ostatecz­
ne warunki opiewające, jak następuje:

Pożyczka ma być oprocentowana

USTĘPSTWA STANÓW ZJEDNOCZONYCH 
DLA FRANCJI.

Waszyngton, 7. 10. (Pat-) ..Havas“ 
dowiaduje się, że Stany Zjednoczone skłonne 
sa do udzielenia rządowi francuskiemu pew­
nych U6tępst w sprawie zastosowania klauzul 
taryfowych oraz do rozszerzenia klauzuli w 
kierunku udzielenia prezydentowi prawa obni­
żenia wysokości opłat celnych po przeprowa­
dzeniu ankiety w sprawie kosztów produkcji. 
tVzamian za to Stany Zjednoczone miałyby 
się domagać, aby w czasie prowadzenia an­
kiety, jak również rokowań, produkty amery­
kańskie, których wywóz ucierpiał z powodu 
wejścia w życie trakatu fra.ncusko-niemieckie- 
go, podlegały nowej francuskiej taryfie mini­
malnej.
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W odpowiedzi na to przedstawi­
ciele konsorcjum amerykańskiego o-

Londyn, 7. 10. (PAT) „Times“ w ob­
szernej depeszy z Warszawy donosi o 
zamknięciu szkół polskich na Litwie oraz 
brutalnem internowaniu nauczycieli Po­
laków w Worniach. „Times“ podkreśla, 
że postępowanie to jest cbdiciem poglą­
dów rządu kowieńskiego, iż na Litwie 
niema mniejszości polskiej, gdy w rze­
czywistości jest ona bacizo liczna i gdy 
mniejszość litewska w Polsce cieszy się 
stanowiskiem uprzywilejowanym. Dzien­
nik donosi o oburzeniu, które zapanowało 
w Wilnie i w Warszawie, i o akcji rządu 
polskiego który celem uspokojenia wzbu­
rzonej ^opmji publicznej zmuszony był 
chwycić się represji wobec Litwinów.

Dalsza prowokacja litewska, za którą 
uważać należy zamierzoną poprawkę do 
konstytucf sprawie nie pomoże, co naj­
wyżej ułatwi sytuac:ę Waldemarasowi,

Pa r y ż, 7. 10. (wk eu.) Austen Cham­
berlain przybył dzisiaj w towarzystwie 
żony i dwóch synów do Paryża. Na dwór 

I cu powitał go szef gabinetu Ministra Spr. 
Zagranicznych i wręczył p. Chamberlai- 
nowej bukiet kwiatów w imieniu Brianda. 
Chamberlain udał się natychmiast do am­
basady- angielskiej, gdzie będzie mieszkał 
podczas pobytu w Paryżu.

Pierwsze spotkanie z Briandem odbę­
dzie się prawdopodobnie dziś wieczorem. 
Na jutro Chamberlain został zaproszony 
z małżonką do Quai d'Orsay na śniadanie, 
w którem weźmie udział prócz premiera 
Poincarego także kilku -ministrów, amba­
sador angielski Jord Creve i prawdopodo­
bnie polski Minister Spraw Zagranicznych

Warszawa, 7. 10. (wł. k.) Sprawa ukoń­
czenia przez sędziego śledczego Mazurkie­
wicza śledztwa w sprawie zaginienia gen. 
Zagórskiego i przekazania aktów władzom 
sądowym, poczyna przedstawiał się coraz 
bardziej n epokojąco.

Dzisiejsza prasa, potwierdzając naogół 
wiadomość o przekazaniu aktów władzom 
sądowym, różni się co do znaczenia tego 
faktu. Podczas kiedy prasa niezależna do­
maga się w formie dość stanowczej ujaw­
nienia przez władze sądowe rezultatu do- 
chodzen, w formie oficjalnego komunikatu, 
prasa sanacyjna wymijająco traktuje spra­
wę komunikatu oficjalnego, natomiast głów 
ny nacisk kładzie na rzekomo udowodnio­
ny przez dotychczasowy tok dochodzeń 
fakt dezercji gen. Zagórskiego.

„Kurjer Poranny“ donosi, że decyzją

świadczyli, że obecny zbyt niski kurs 
pożyczki dillonowskiej na rynku ame­
rykańskim, oraz fatszvwe wyobraże­
nia istniejące wśród ludności amery-

którego posądzano dawniej o zamiar ro­
kowań z Polska-

W końcu „Times“ podkreśla, że nie­
stety wszystkie usiłowania mocarstw, ma 
jące na celu skłonienie Litwy do oświad­
czenia o zaprzestaniu stanu wojennego z 
Polską, speizły na niczem.

OBJEKTYWNOŚĆ PRASY 
WIEDEŃSKIEJ.

Wiedeń, 6. 10. (PAT) Wszystkie pisma 
tutejsze komentują obszernie konflikt pol­
sko-litewski, podkreślając odwetowy cha­
rakter zarządzeń polskich przeciwko gnę­
bieniu szkolnictwa polskiego na Litwie i 
internowaniu nauczycieli Polaków w 
Worniach. Prasa wiedeńska, obiektywnie 
oceniając sytuację, wyraźnie przechyla 
się na stronę Polski.

Zaleski, którego przybycia w podróży do 
Nicei oczekują dzisiaj. Po śniadaniu odbę­
dzie się ogólna wymiana poglądów w 
sprawie polityki norweskiej.

WYJAZD MINISTRA ZALESKIEGO 
DO PARYŻA.

Warszawa, 7 10. (wł. k.) Dziś rannym 
pociągiem pospiesznym wyjechał do Paryża 
Minister spraw zagranicznych, p. Zaleski. 
W Paryżu Minister Zaleski ma odbyć konfe­
rencję z Briandem, a może także z Chamber­
lainem. poc 'em uda sie do Nicei. Na dworzec 
odprowadzili ministra liczni przedstawiciele 
Mini Carstwa spraw zagranicznych i władz 
rządowych oraz korpus 'dyplomatyczny In 
corpore, z dziekanem korpusu ambasadorem 
Laroche na czele.

wojskowego sądu okręgowego w Warsza­
wie postanowiono dalsze śledztwo sądowe 
wstrzymać aż do ujęcia lub dobrowolnego 
zgłoszenia się gen. Zagórskiego. W uzupeł 
meniu tej wiadomości należy dodać, iż „w 
okresie przejściowym“ dalsze dochodzenia 
będą prowadzone przez żandarmerię woj­
skową i policję.

Jak bardzo uzasadnione jest żądanie ofi­
cjalnego zakomunikowania wyników śledz­
twa,-dowodzi następujący fakt:

„Kurjer Czerwony“ pisze, iż akta do­
chodzenia sądowego, prowadzonego nieby­
wale s -niennie i pracowicie, ustalając fakt 
dezercji gen. Zagórskiego, nie opierają się 
bynajmniej na h.potezie i w przypuszcze­
niach, lecz na niezbitych aowodach, doku­
mentach i zeznaniach osób najbardziej wia- 
rogodnych.

kańskiej o sytuacji w Polsce nie po­
zwalają zaoferować Polsce wyższego 
kursu emisyjnego, niż 90. Niemniej je­
dnak przedstawiciele konsorcjum za­
granicznego zakomunikowali telegra­
ficznie ostateczne warunki rządu pol­
skiego swoim mocodawcom. Odpo­
wiedź amerykańska ma nadejść w go­
dzinach wieczornych. Od treści jej za­
leży ostatecznie wynik długosniesięcz- 
nycli zabiegć*' o uzyskanie pożyczki 
zagranicznej.

P. WICEPREMIER INFORMUJE O PO­
ŻYCZCE.

Warszawa, 7. 10. (wł. k.)
O godz, 6 nadeszła depesza z Ameryki. 

Bezzwłocznie potem minister Czechowicz 
odbył naradę z delegatami zagraniczny­
mi, następnie naradza! się a wicepremie­
rem Bartlem.

Późnym wieczorem wicepremier Bar­
tel przyjął dziennikarzy i oświadczył, co 
następuje:

Nic innego nie mogę Panom zakomuni­
kować, jak tylko to. że przyszła depesza 
i członkowie konsorcjum amerykańskiego 
naradzają się dalej. Odpowiedź spodzie­
wana jest lutro rano, albo w południe.

Doniesiono mi, że niektóre koła roz­
puszczają pogłoskę, iż rząd nie chce 
zawrzeć umowy o pożyczkę w obawie, 
że Sejm nie będzie jej ratyfikował. Nie 
zachodzi żadna poirzeba ratyfikacji. Roz­
porządzenie Pana Prezydenta jest zupeł­
nie wystarczające i Amerykanów również 
całkowicie zadowala.

Na 'zapytanie, dotyczące trudności po­
za wysokością kursu emisyjnego, wice- 
premjer odpowiedział:

Wszystko zostało już ustalone, z wy­
jątkiem kursu emisyjnego. Wszelki kom­
promis jest wykluczony, ponieważ rząd 
polski trwa przy swoich warunkach.

Niewątpliwie zatem ostatni ustęp cy­
towanego głosu pisma odnosić się będzie 
do zakomunikowanego przez drugi organ 
sanacji „Kurier Poranny“ faktu, że gen. 
Zagórskiego widziała rzek. i ponad wąt­
pliwość rozpoznała jego krewna p Stefania 
Zagórska. 11 sierpnia, przejeżdżającego w. 
aucie z Chabówki do Zakopanego.

Otóż stwierdzić możemy z całą katego 
rycznością na podstawie oświadczenia ro­
dziny zaginionego gen. Zagórskiego, że 
wiadomość o rzekomem widzeniu gen. Za­
górskiego przez p. Stefanię Zagórską jest 
od początku do końca wyssana z palca. 
Jeżeli zatem zeznania osób najbardziej wia 
rygodnych, o których wspomina „Kurjer 
Czerwony“ a na których buduje swoje rze­
komo niezbite twierdzenie o dezercji gen. 
jest również tej, samej wartości, jak. wia­
domość „Kur.iera Porannego“, nic oliwne­
go, że opinja publiczna musi być więcej 
jeszcze niż dotąd, zaniepokojona zapowie­
dziami, iż komunikat oficjalny wogóle ni© 
ujrzy światła dziennego.

W zakończeniu dodać jeszcze należy, że 
w ubiegłą sobotę szef sądownictwa Woj­
skowego w Warszawie pułkownik Arm-iń- 
ski oświadczył p. Irenie Zagórskiej, że do­
tychczasowe ^śleaztwo w sprawie zaginie- 
nia gen. Zagórskiego nic nie wykazało. 
Oświadczenie to złożył pułk. Arminski już 
po przekazaniu aktu śledztwa władzom są­
dowym przez sędziego Mazurkiewicza.

oOo—^

ODWETOWY CHARAKTER ZARZĄDZEŃ POLSKICH.

Mi$im CimheMii w Paryźm.
W ŚNIADANIU NA CZEŚĆ JEGO MA TEŻ WZIĄĆ UDZIAŁ MINISTER ZALESKI

Sprawa gen, Zagórskiego
mi pozostać n»dal nasikał

ZAGADKI TEJ NIE ROZWIĄZUJĄ NOWE WYMYSŁY PRASY SANACYJNEJ.
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Rokowania o pożyczkę zagranicz­
ną dobiegają do końca. Według depe­
szy, którą otrzymaliśmy z Warsza­
wy, przedstawiciele konsorcjum ame­
rykańskiego mają już ostateczne wa­
runki rządu polskiego i przesiali je 
swoim mocodawcom. Odpowiedź na 
ite warunki oczekiwana jest każdej 
chwili i od treści jej będzie zależeć o- 
statecznie wynik długich i uciążliwych 
zabiegów o uzyskanie pożyczki.

Niewiadomo, jak decyzja ta wy­
padnie, ale charakterystycznem dla 
naszych stosunków jest, że w ostat­
niej chwili, gdy wyłoniły się w roko­
waniach trudności, pojawił się w czę­
ści pism zbliżonych do rządu komuni­
kat z ciekawym komentarzem. Ko­
mentarz ten zaznacza, iż „kierownicze 
czynniki państwowe przy zawieraniu 
pożyczki brać muszą pod uwagę we­
wnętrzną sytuację polityczną. Rząd li­
czyć się musi z możliwością krytyki 
ze strony opozycji, nastrojonej bez­
względnie wrogo wobec wszelkich po­
czynań rządu“. „Zrozumiałą jest rze­
czą dalej — dodaje ten sam komunikat
— że rząd stara się uzyskać jaknajlep- 
sze oczywiście finansowe warunki po­
życzki i uniknąć zbytniego obciążania 
państwa spłatami amortyzacyjnemi u- 
zyskanego kredytu. Ten wzgląd osta­
tni łączy się z koniecznością stworze­
nia sobie możliwości przeprowadzenia 
należytej obrony podpisanego pizez 
siebie kontraktu pożyczkowego wo­
bec opozycji, która niechybnie atako­
wać będzie każdy zresztą kontrakt, 
podpisany przez rząd obecny, choćby 
on zawierał nawet jaknajkorzystniejszc 
warunki (?!)“

Komentarz ten można rozumieć 
'tylko jako furtkę, pozostawioną so­
bie, aby w razie niepowodzenia było 
na kogo złożyć winę. Rokowania po­
życzkowe uwieńczone powodzeniem,
— to będzie zasługa rządu, w razie 
zaś rozbicia rokowań, na każdy wy­
padek przygotowano już kozła ofiar­
nego, a ma nim być opozycja, która 
rzekomo jest bezwzględnie wrogo na­
strojona wobec wszelkich poczynań 
rządowych. Jest to świadome wpro­
wadzanie w błąd oninji. Jeśli bowiem 
chodzi o opozycyjne stronnictwa u- 
miarkowanc, to dały już one dowód w 
Sejmie, mimo całego wrogiego stosun­
ku rządu do Sejmu, że mają zrozumie­
nie dla wszystkich spraw państwo­
wych. Ile razy interesy państwowe 
"wchodziły w grę, tyle razy poświęcał 
im Sejm pełną uwagę i załatwiał je 
bez trudności, rozumiejąc, że czyni to 
nie dla rządu, lecz dla państwa. Tak 
samo jest w sprawne pożyczki, co do 
której prasa opozycyjna umiała zacho­
wać lojalność, riieprzeszkadzając ni- 
czem rządowi w długich jego rokowa­
niach, co najwyżej odnosząc się kry­
tycznie do polityki wewnętrznej rzą­
du, właśnie ze względu, abyśmy za 
nasze wewnętrzne stosunki nie mu­
sieli płacić w warunkach pożyczko­
wych zbyt wysokiej premji.

Na obecną ostateczną decyzję cze­
kamy niecierpliwie. Pożyczki bez­
względnie potrzebujemy, gdyż od u- 
zyskania jej zależy uzdrowienie na­
szego życia gospodarczego. Tylko w 
razie pomyślnego doprowadzenia do 
skutku pożyczki możliwy jest stabili­
zacyjny plan rządu, mający polegać 
na wycofaniu znaków obiegowych bez 
pokrycia i gwarancji w tym wzglę­
dzie na przyszłość, na podwyższeniu 
kapitału zakładowego Banku Polskie­
go i stworzeniu rezerwy na pokrycie 
ewentualnego deficytu budżetowego. 
Rzecz naturalna nikt z ludzi, orjentu- 
jących się w sprawach gospodarczych, 
nie łączy z faktem pozyskania pożycz­
ki nadzieji, że z tą chwilą, jak pod 
wpływem różczki czarodziejskiej, wy­
prysną źródła upragnionych kredytów, 
i odrazu zapanuje raj w Polsce. Tak 
prędko proces ten nie odbywałby się. 
Uzyskalibyśmy jednak gwarancję u- 
chronienia waluty naszej od wahań, 
czy to w kierunku zwyżki, czy zniżki 
i w ten sposób pożyczka zagraniczna 
stworzyłaby dopiero niewzruszalny 
fundament życia gospodarczego w 
państwie.

Rokowania w szczegółach nic sa 
znane szerszemu ogółowi, wedłułg zaś 
lego, co wiemy, otrzymalibyśmy 7U

W Stulili.
milj. doi. po kursie 92 proc., czyli o- 
trzymalibyśmy 64.4 milj. dok, czyli o- 
krągło 580 miljonów zł. obiegowych.

Kwestja potrzeby pożyczki zagra­
nicznej dziś już nie jest dyskutowana. 
Chodzi tylko o to, aby ją uzyskać, a 
samo przez się się rozumie, że skutki 
pożyczki będą tern pomyślniejsze dla 
państwa, im warunki jej będą dogo­
dniejsze. W. Z.

Zagadnienie pożyczek zagranicznych
w Niemczech.

ZATARG MIĘDZ YDR. SCHACHTEM A MINISTREM CURTIUSEM.

Berlin, 7. 10. IPAT) „Vossische Zeitung“ 
donosi, że na dzisiejszej giełdzie berlińskiej 
krążyły pogłoski o ostrym konflikcie po­
między ministrem gospodarki Rzeszy dr. 
Curtiusem a dyrektorem Banku Rzeszy dr. 
Schachtcm w sprawie polityki pożyczko 
wej.

Według tych pogłosek minister "Curtius 
miał oświadczyć, że albo on ustąpi, albo 
też dr. Schacht będzie mu-siał ustąpić. Dr. 
Schacht pragnie iaknajbardziei ograniczyć 
dopływ obcego kapitału do Niemiec, nato­
miast minister finansów dr. Hoelłer ma stać 
na stanowisku, że dalszy przypływ kapita­
łu zagranicznego do Niemiec jest poży­
teczny.

„Vossische Zeitung“ stwierdza, że sta­
nowisko gabinetu Rzeszy zostało wczo­
raj zakomunikowane dr. Schachtowi, a 
jednocześnie rozpoczęły się wczoraj usi­
łowania, zmierzające do stworzeniu pew­
nego kompromisu.

Dziennik wyraża przypuszczenie, iż 
kompromis ten będzie oparty na tern, że 
dr. Schacht zrzeknie się swego postulatu, 
aby uchwała urzędu opiniodawczego dla 
spraw pożyczki obejmowała jednomyśl­
ność. z drugiej zaś strony ministerstwa 
gospodarki i skarbu zgodzą^ się na stoso­
wanie ostrzejszych kryteriów prźy roz­
ważaniu produktywności pożyczki.

Mio poipisoł itoię Paleolsgsie’ä?
ZAGADKA OKOLO OSOBY SIR PARKE RA.

Londyn, 7. 10. (wł. eu.) Urząd spraw 
zagranicznych zarządzi! szczegółowe do­
chodzenia za nazwiskiem i osobą sir Fran­
cisa Parkera w związku z doniesieniami 
prasy angielskiej, że podpisał on rzeko­
mo note Palecloge‘a. Oficjalnie oświad­
czają, że osoba taka nie jest znana w ak­
tach urzędowych w związku z jakiemu­
kolwiek politycżnemi lub innemi rokowa­
niami i jest uważana za zmyśloną. Istnie­
je w Anglji pułkownik Sir Ernst Francis

William Parker, który byl w roku 1920 
szefem służby sygnałowej w obozie Al- 
dershot, później przebywał w Turcji, nie 
brał jednakże udziału w żadnych rokowa­
niach i z notą Paleologe'a nic miał nic do 
czynienia. W roku 1920 nie miał tytułu 
szlacheckiego, gdyż żył jeszcze jego sta­
ry ojciec a również i ten nie brał żadnego
udziału w rokowaniach niT:łi... n,r:li, ani
dyplomatycznych.

tatoii o łiMtenlo Lii " ".
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i A POLSKA- T
Paryż, 7. 10 (wî.eu ) Briand miał dziś 

wieczorem dłuższą rozmowę z Chamber­
lainem, której treść nie jest jeszcze znana. 
Jest prawdopodobnem, że najpierw zosta­
ły omówione niektóre ważne sprawy, 
gdyż, jak oświadczają z miarodajnego 
źródła, obecnie niema poważniejszych 
różnic zdań między Francją i Anglją.

Chamberlain przyjął następnie dzien­
nikarzy francuskich i złożył im oświad­
czenie o ostatniej sesji Ligi Narodów. Li­
ga Narodów nie straciła nic ze swego 
znaczenia, i musi być uważana jako naj­
skuteczniejszy środek utrzymania pokoju 
europejskiego. Przedewszystkiem należy 
uznać jako pewnik, że układ Iokareński 
wyklucza wojnę między Niemcami i Pol­
ską. gdyż Niemcy zobowiązały się podda­
wać wszelkie spory z Polska trybunało­
wi rozjemczemu do rozstrzygnięcia.

Narady ostatniej sesji Ligi Narodów 
rozpoczęły się pod znakiem licznych nie­
porozumień, które jednak pod koniec u- 
stąpiły atmosferze zupełnego zaufania. 
Pierwszy raz przybył on do Genewy w 
roku 1924 i od tego czasu nie opuścił ani 
jednej sesji. Należy przyznać, że postępy 
między poszczególnemi sesjami Ligi nie 
były bardzo wielkie, gdy się jednak spoj­
rzy na cały ten czas jako całość, można

powiedzieć bez przesady, że była to pra­
ca ważna i pożyteczna. Ostatnio obcho­
dzono rocznicę wstąpienia Niemiec do 
Ligi Narodów. Niemcy współpracują te­
raz w polityce Ligi Narodów i przyjęły 
na siebie wszelkie konsekwencje wstą­
pienia do Ligi. Przyszło się do tego punk­
tu, gdzie można otwarcie i lojalnie dysku­
tować z Niemcami w Lidze Narodów, nie 
powodując zaostrzenia tych spraw. Liga 
Narodów umożliwiła przedewszystkiem 
Lokarno, które stało się statutem mo­
carstw europejskich. Mogę tylko powie­
dzieć, że za każdym razem, kiedy przy­
chodzę z Genewy, zaufanie w Ligę Na­
rodów stale się wzmacnia i jestem prze­
konany, że wzmocniło się również zau­
fanie Ligi do samej siebie. Liga nie jest 
nadpaństwem. Dla wszystkich prawie 
ważnych spraw konieczna jest jednomyśl­
ność. Świat coraz bardziej zwraca oczy 
ku Genewie. Liga Narodów uważa się za 
pewnego rodzaju najwyższy trybunał a 
pelacyjny, przed który można się udać, 
leżeli zawiodą inne ś.rodki dyplomatyczne. 
Mogę ze spokojném sumieniem powie­
dzieć. że Liga Narodów uczyniła poważ­
ny postęp na drodze rozbrojenia i bez­
pieczeństwa.

na
UBEZPIECZENIE PRACOWNIKÓW UMY­

SŁOWYCH.
Warszawa. 7 10. (wl k.) Zarząd fundu­

szu bezrobocia zwrócił się do Ministerstwa 
Pracy z prośbą o przedstawienie na radzie mi 
nistrów wniosku, o przedłużenie mocy usta­
wy o ubezpieczeniu pracowników umysło­
wych na wypadek bezrobocia, wydanej 28 
października 1925. Jak wiadomo, ustawa ma 
znaczenie do 3 grudnia b. r. Wniosek funduszu 
bezrobocia zmierza do przedłużenia jej o jeden 
rok. W razie przedłużenia ustawa będzie zao­
patrzona w zastrzeżenie, że obowiązywać bę­
dzie na poszczególnych terenach do wprowa­
dzenia tam nowej ustawy o ubezp enfvu pra­
cowników umysłowych.

—o-:-o—

REPRESJE NA LITWIE DOTYKAJĄ TEŻ 
ŻYDÓW.

Wilno. 7- 10. (AW.) „Kurjer Wileński" po­
daje. że w ostatniej chwili rozeszły się po mie­
ście niepotwierdzone ' dotąd ze sfer urzędo­
wych pogłoski o dalszych gwałtach i repre­
sjach na Kowicnszczyżnie, stosowane na sze­
roką skalę już nie tylko w stosunku do ludno­
ści polskiej ale i do ludności żydowskiej i Niem 
ców klajpcdzkich- Pogłoski te wywołały sil­
ne wzburzenie ,wśród ludność] żydowskiej

Wilna, która — jak słychać — w razie po­
twierdzenia tych pogłosek podejmie wspólnie 
z ludnością polską Wilna akcję protestacyjną-

Z ŻYCIA POLITYCZNEGO ANGLII. 
Angielska partja robotnicza broni się przed

wpłynięciem na nurty radykalizmu.
Londyn. 7. 10- (wl. eu.) Dzisiaj zakończył 

się kongres partji konserwatywnej w Cardiff 
oraz kongres partji robotniczej w Blackpool. 
Konserwatyści uchwalili Jednomyślnie rezolu­
cje, żądającą dalszego rozszerzenia ceł w 
myśl ustawy o ochronie przemysłu, o"az przy­
jęto propoęycje rządowe w sprawie ustalenia 
wieku szkolnego dzieci, ochrony robotników 
itd. Kongres partji robotniczej uchwaiil do­
magać się przyznania prawa wyborczego Ko­
bietom od 21—30 roku życia. Rezolucja do­
magająca się połączenia partji robotniczej I mle 
dzynarodówki socjalistyczne! w trzeciej mię­
dzynarodówce wraz z niezależnymi soc'alista- 
mł, została odrzucona większością 1 381 tys- 
głosów przeciw 1.071 tys- głosów- Przyszło 
do gwałtownego starcia pomiędzy Cookiem i 
Robertsem w sprawie ewentualnego połącze­
nia stę partji robotnicze] z partją niezależną.

W końcu wręczył Mac Donald przewodni­
czącemu Robertsowl skrzypce jako podarunek, 
na których ten zagrał kilka mełodyj ludowych.

O d o 1

dezynfekuje

odświeża.

JEDNA NOMINACJA NIE Z KÓŁ SANA­
CYJNYCH?

Warszawa, 7 10. (wl. k.) W kojach sa­
nacyjnych rozeszła się pogtoska. że posel ja­
nowski (Ch. D ) ma być mianowany dyrekto­
rem departamentu szkól zawodowych w mi­
nisterstwie oświecenia.

ZMNIEJSZENIE SIĘ BEZROBOCIA.
Warszawa, 7. 10. (AW.) W poprzednim 

tygodniu bezrobocie zmniejszyło się o 8-000 
osób, wykazując na dzień 1- 10- br. 117.000 
bezrobotnych, w tern 80.000 mężczyzn a 30 
tysięcy kobiet.

NADUŻYCIA W WARSZAWSKIEJ KASIE 
CHOR': CH.

Warszawa, 7 10. (™f. k.) W warszaw­
skiej; kasie chorych natrafiono na ślady wiel- 
kiegi nadużycia w wydziale gospodarczym 
kasy na tle zakupu węgla. Okazało się, iż z 
transportu 40-wagonowego węgla zwieziono 
do piwnic ambulatorium kasy chorych jedynie 
30 wagonów, 10 zaś wagonów ulotniło sic w 
sposób tajemniczy. W tej sprawie wszczęto 
dochodzenia dyscyplinarne.

KATASTROFA KOLEJOWA.
Warszawa. 7. i0- (Pat-) Dnia 6 bm. o 

godz 17.45 na stacji osobowej we Lwowie po­
ciąg osobowy najechał na parowóz. Skutkiem 
silnego zderzenia oba parowozy i 6 wagonów 
osobowych zostało rozbitych, zaś ł0-du po­
dróżnych i ? konduktorów odniosło kontuzje. 
Przyczyna zderzenia dotychczas nie ustalona. 
Przerwy w ruchu ani też większych strat ma­
terialnych nie było. $ledztwo w toku-

STRATY Z OSTATNIEJ POWODZI W MA- 
LOPOLSCE WSCHODNIEJ.

Warszawa. 7 10. (wt. k.) Z zestawień 
strat, wyrządzonych przez ostatnią powódź w 
Matopolsce, okazuje się, że najciężej dotknięte 
zostało województwo stanisławowskie. Na ce­
le pokrycia strat województwo ma zażądać 
około 11.5 milj.. województwo tarnopolskie za- 
ż dato około 400.000; z województwa lwow­
skiego 1 kra rowskiego brak dotąd jeszcze 
szczegółowych zestawień.

ILOŚĆ ZAPROTESTOWANYCH WEKSLI 
W BANKU POLSKIM.

Warszawa, 7 10. (wl. k.) Z minister­
stwa skarbu dowiadujemy sie, iż Bank Polski 
zaprotestował we wrześniu 2.16 proc wszyst­
kich zdyskontowanych weksli. Ogółem zapro­
testowano w Polsce weksH na 3.710 tys.. w 
Warszawie zaś na 1-068 tys. W porównania z 
ubiegłym miesiącem stan ten oznacza pewną 
poprawę.

WŁADZE NACZELNE LEWIATANA.
Warszawa. 7 10. (wł. k.) Dyrektorem 

Centralnego Związku polskiego przemysłu 
górnictwa, handlu i finansów został mianowa­
ny dotychczasov rv wicedyrektor Jan Hołyń- 
ski. Wobec tego w skład dyrekcji związku 
wenodzą: Andrzej Wierzbicki, jako dyrektor 
naczelny, oraz dyrektorowie Łempicki i Wo­
łyński.

USTAWOD.W STWO O LECZNICTWIE 
I SZPITALNICTWIE.

Warszawa. 7 10. (wl. k.) Departament 
Zdrowia Ministerstwa Spraw Wewnętrznych 
opracował projekt rozporządzenia Prezydenta 
Rzeczypospolitej, ujednostajniający ustawo­
dawstwo o lecznictwie i szpitalnictwie. Wed­
lu? tego projektu powiatowe związki samo­
rządowe i miasta wydzielone będą obowiąza­
ne utrzymywać szpitale o.gólne, zaś woje­
wódzkim związkom samorządowym przypad­
nie obowiązek utrzymywania szpitali specjal­
nych- takich, jak zakłada dla obłąkanych, szpi­
tale polożnićse. gruźlicze i t. p.

JESZCZE JEDEN STRAJK.
Warszawa, 7 10. (wt. k.) Dowiadin y 

się. że w jednym z wydziałów magistratu 
warszawskiego zanosi się na strajk. Strajk ma 
podłoże ściśle ekonomiczne. W razie dojścia 
do strajku weźmie w nim udział 400 urzędni­
ków.

NOTA W SPRAWIE ODWOŁANIA 
RAKOWSKIEGO.

Paryż, 7 10. (wł. eu.) Z Quai d’Orsay do­
noszą. że ambasador farncuski Herbètte wrę­
czy dzisiaj Komisarzowi Ludowemu Spraw Za­
granicznych Cziczerinowi obszernie uzasadnio­
ną notę w sprawie odwołania Rakowsk:ego. 
Nota ma żądać jego odwołania w sposób zu­
pełnie formalny.

SPRAWA PODWYŻKI ZAROBKÓW W GÓR­
NICTWIE ŚLĄSKIEM.

P- minister pracy i opieki społecznej rozpo­
rządzeniem z dnia 26 września 1927 r. nadal 
moc obowiazniacą orzeczeniu Komisji Pojed- 
nawczo-Rozjcmczei w Katowicach z dnia 20 
września br. w sprawie podwyżki zarobków 
w górnictwie oraz orzeczeniu tejże komisji z 
dnia 5 wześnia br. w sprawie podwyżki płac 
w przemyśle stolarskim. Rozporządzenie wcho­
dzi w žvcie z dircrn ogłoszenia w ..Dziennika 
Ustaw Śląskich",
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Prezycyjnie regulowauz nastawiania tych słuchawek umo­
żliwia odbiór najsłabszych radjosvgnaíów, — Słuchawki
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są pomimo umiarkowanej ceny tak precyzyjnie wykonane 
że wszyscy miłośnicy radja cemą je nadzwyczajnie. — — 
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1686 Katalogi i cenniki wys łamy bezpłatnie. J

„Gazeta Robotnicza“, pisząc w jednym 
z ostatnich swych numerów o rzekomych 
konszachtach w Komisji Prawniczej Sej­
mu Śląskiego, jak zwykle, znowu w za­
miarze oszczerczym podsuwa klubowi Cli. 
Dem. sojusz z Niemcami.

Lecz jeśli kto. to już nasze śląskie so­
ciály powinneby zrezygnować z rzucania 
tego rodzaju kłamstw i oszczerstw.

Przecież paśmie na tej samej Komisji 
Prawniczej jako jadyny przedstawiciel P. 
P. S. jest poseł Kowoi — Niemiec, wróg 
zaciekły polskości. Tymczasem ani klub 
Ch. D. ani też NPR. w swych szeregach 
nietylko że Niemców nic posiadają, lecz 
również żaden Niemiec nigdy ich dotych­
czas nie zastępywal.

Jeśli więc chodzi o konszachty wy­
borcze z Niemcami, to właśnie konszach­
ty te zawarła P.’ P. S. — wysyłając do 
Komisji Prawniczej na obrady o ordyna­
cji wyborczej Niemca, posła Ko wola jako 
jedynej» swego przedstawiciela. Że p.

^Czytamy w ,,Polsce Zachodniej“, że „Ze­
spół Pracy“ dla robotników pecw/ych i akor­
dowych hut metalu przepnwad/if znowu pod­
wyżkę zarobków. Czytelnicy tezo artykułu 
pc nyślą^ że tylko „Zespół Pracy“ dla robot­
nika coś rofcii a Chrześcijańskie Związki Za­
wodowe wcale nie zajmują się terni sprawami 
Aby sprawę tę nieco wyjaśnić, podamy tu jak 
to „Zespół Pracy“ robotnika uszczyśE-wia

Otóż jak robotnikom hut metalu wiadomoi 
żądał „Zespół Pracy“ na ostaniem posiedze­
niu Komisji Pojednawczej i Arbitrażowej z dn. 
I-go sierpnia br- podwyżki zarobków tylko 
dla robotników niepracujących w akordzie. 
Chrześcijańskie związki zawodowe natomiast 
domagały się podwyżki zarobków d'a wszyst­
kich robotników hut metalu, t. zn. i dla robot­
ników, pracujących przy plecach, wiedząc o 
ich marnych zarobkach w stosunku do innych 
kategoryjj robotników.

W draiu tyim jednak komisja Arbitrażowa 
tylko nad wnioskiem „Zespołu Pracy“ obrado- 
iwafau a nad wnioskiem Chrześcijańskich Związ-

Kowol rfaipierw będzie bronił każdej spra 
wy z punktu widzenia interesów niemiec­
kich, a potem dopiero programu czy za­
sad socjalistycznych, o tern chyba żaden 
Poiak'wątpić nie będzie. Przecież przy 
wszystkich dotychczasowych wyborach 
niemieccv socjaliści zawsze szli osobno, 
uznawane temsamem wyższość narodo­
wości niermeckiej nad socjalizm wogóle, 
a szczególnie ponad bałamutny i wykole­
jony socjalizm polski. Jeśli zaś dwaj nie­
mieccy towarzysze posłowie w Sejmie 
Sląskfon wstąpili od niedawna do klubu P. 
P. S., to nie po to, by go wzmocnić lecz. 
by go swą niemczyzną osłabić, co też 
faktycznie robią.

W każdym razie niegodnem jest Po­
laka, pozwolić reprezentować się na ko­
misjach Sejmu przfez Niemca i mieć potem 
jeszcze tę czelność, posądzać rdzennie 
polskie stronnictwa o konszachty z Niem- 

I oami.

ków Zawodowych, aczkolwiek dziej idącym, 
przewodniczący Komisji Arbitrażowej, aby so­
bie urlopu nie przerywać, postanowił za dwa 
tygodnie obradować, co wywołało wielkie roz­
goryczenie pomiędzy hutnikami.

Przewidywaliśmy zaraz, że robotnicy przy 
piecach przez to będą pokrzywdzeni i nie po­
myliliśmy się, albowiem robotnicy, dowiadując 
się o wyniku obrad, nie zgodzili sie na orze­
czone i żądali równocześnie Dod wyżki zarob­
ków dla robotników akordowych i piecowych, 
popierając tern żądania Chrzęść. Związków Za­
wodowych. Wobec tego Centrala Chrzęść- 
Związków Zawodowych była zmuszona wnieść 
sprzeciw i domagać się jaknairychlejscych 
obrad nad wnioskiem Chrzęść. Ziw. Zaw- Tu 
znów przywódcy „Zespołu Pracy“ pokrzyżo­
wali drogę Komisji Arbitrażowej, udali sic bo­
wiem do p. Komisarza Demooiłizacyjnego z 
wnioskiem o zatwierdzenie tego orzeczenia ja­
ko ogólnie obowiązującego (Allgemeinverbind-

Pracy i Opieki Spoi, które później owe orze 
czepie zatwierdziło, Komisja Arbitrażowa ro­
zumie się nic była w stanie wydać innego o- 
rzeczenia, aczkolwiek uznała wniosek Cnireść- 
Zw. Zaw. za dalej idący i słuszny.

Dopiero robotnik sam, domagając się u- 
względnienia słusznych żądań i przystępując da 
tak zwanego strejku włoskiego, -»kazał że 
skutkiem orzeczenia i zatwierdzenia gn dPrje 
■mu się krzywda 1 to zmusiło strony do po- 
■wzięcia nowych pertraktacyj, których rezultat 
jest następujący;

Pomiędzy Związkiem Pracodawców Górno­
śląskiego Przemysłu Górniczo-Hutniczego i 
Centralą Chrześcijańskich Związków Zawodo­
wych została z mocą obowiązującą od I-go 
października zawarta następująco umowa:

Robotnicy hut metalu otrzymają następującą 
■.przeciętną podwyżkę zarobków na dniówkę:

1) Wszyscy robotnicy hut metalu, którzy w 
akordzie pracują i do klasy I-szei do XI-ej na­
leżą, otrzymają przeciętny dodatek w wyso­
kości 70 gr- na dniówkę.

. 2) Wszyscy inni robotnicy akordowi otrzy­
mają przeciętnie dodatek w wysokości 45 gr- 
na dniówkę.

Tak zw. strejk wioski (passive Resistenz) w 
nutach cynkowych zostanie zlikwidowany.

Powyższa umowa może być wypowiedzia­
na za 14-dniowym terminem, po 1-szy raz na 
31-go grudnia 1927.

Zaznaczamy, że, gdyby Komisja Arbitrażo­
wa w dniu 1-go sierpnia nad wnioskiem Chrz. 
Zw- Zaw- na pierwszem miejscu obradowała, 
to robot.nicy piecowi i akordowi byliby już 
wtedy mieli zarobki podwyższone.

Jeden z czytelników nam pisze:
Czytam od czasu do czasu obok in­

nych pism śląskich także „Polskę Za­
chodnią“ i znajduję w niej ciągle na je­
dną nutę nastrojone, a nawet o podo­
bnej treści artykuły, mające być chwal­
bą dla p. wojewody. Cokolwiek stanie 
się dodatniego w życiu Śląska, wszyst­
ko to według „Polski Zachodniej“ jest 
zasługą p. wojewody. Ujemnych stron 
życia naszego naturalnie z osobą p. 
wojewody się nie łączy. Natomiast gdy 
idzie o wybudowanie domku robotni­
czego, o potanienie tego lub owego ar- ! 
tykułu spożywczego, o otwarcie sta- I

* „Zespól Pracy“, który wtedy dla robotni­
ków tych n'c nie żądał i ich pod tym wzglę­
dem pokrzywdził, dopiero po przystąpienu ro­
botników do strejku włoskiego, swoje kroki 
zmienić musiał i ponowny wniosek stawił o 
podwyżkę zarobków dla robotników pieoo- 
wych.

Chrzęść. Zw. Zaw. ponownego wniosku sta­
wiać nie potrzebował, gdyż powoływały się 
tylko na swój stary wniosek, w którym dla 
wszystkich robotników żądano podwyżki w 
wysokości jednego złotego na dniówkę.

Nie od rzeczy będzie, jeśli nadmienimy, ja­
kie błędy popełniono w taktyce przeprowa­
dzania ruchu zarobkowego przez przywódców 
„Zespołu Pracy“. Nie widząc wyjścia z trud­
nej sytuacji, aby nie powtarzać żądań Chrzęść. 
Zw. Zaw., zażądali jeszcze 25 gr. na dniówkę 
dla tych robotników, którym przyznano już 
przeciętnie 45 gr. orzeczeniem Komisji Arbi­
trażowej z dnia 1-go sierpnia br. Przecież 
przywódzcy „Zespołu Pracy'“ a nie kto inny 
zgodzili się na to orzeczenie i prosiJi p- Komi­
sarza Demobiłizacyjnego o zatwierdzenie.

„Zespół Pracy“ wie tylko wtedy, czego żą­
dać, jak mu robotnicy na kark wchodzą, poza- 
tem nazywają panowie ci słuszne żąda-ma 
Chrzęść. Zw. Zaw. demagogia. Niech więc 
robotnicy hut metalu się zastanowią i należy­
cie ocen:ą działalność „Zespołu Pracy“,, bo 
czego „Zespół Pracy“ domaga się teraz, tego 
Ch. Zw. Zaw. żądały już wówczas, lecz dopie­
ro przy pomocy solidarności robotników cel 
swój, choć jeszcze nie pełny osiągnęły.
, Centrala Chrzęść. Związków Zawodowych.

djonu w Król. Hucie i i. d. pisze się 
raz, że jest to zasługa p. wojewody.

Ja skromny czytelnik uważam, że 
p. wojewoda ma też pewne obowiąz­
ki, że więc, jeśli przyczyni się do tego 
b<b owego, to wypełnia tylko obowią­
zek swój, jako najwyższy urzędnik 
państwowy na Śląsku i przy tern u- 
rzędnik najlepiej płatny, lepiej nawet, 
niż prezes Rady Ministrów.

Zdaniem też mojem tego rodzaju 
taktyka „Polski Zachodniej“ nie przy­
czynia się do podniesienia autorytetu 
p. wojewody, gdyż taktyka ta, stoso­
wana dzień po dniu, siłą rzeczy nasu­
wa krytyczne refleksje.

Mch-keit).
Ponieważ wniosek oddano do Ministerstwa

m ,Co Sešity ptattiife
-wiedzie* powinfefť

praktyczne wskazówki dia płatników podatków 
w opracowaniu F. SchwaKopfa, J. Benisza i Hibrichta

Do nabycia w oddziałach ,Polonii“ Katowice, Król. Huta, Rybnik i Sosnowic

W sprawie podwyżki zarobków
w hutach metalu,

last-jf i, cł? .zek!

MACIEJ WIERZBIŃSKI.

PüKtfiklWV
Powieść z czasów plebiscytu śląskiego.
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— Nie masz wyobrażenia, co wojna zrobiła z 
Augustynem. Fizycznie i duchowo, to nie ten sam 
człowiek — mówiła zbyt na swój wiek poważna, 
uczuciowa panna. — Latem roku 17-go, gdy był na 
froncie zachodnim, zachorowała ciężko jego matka. 
Jedynem jej życzeniem było ujrzeć przed śmiercią 
ukochanego syna. Ojciec zatelegrafował po niego. 
Lecz feldwebel nie udzielił mu urlopu, mówiąc: 
„Matka chora, ale nie umarła...“ Niełaskę tego wiel­
możnego pana feldwebla ściągnęła nań polska książ­
ka do nabożeństwa... Dopiero gdy pani Marta 
zamknęła oczy na zawsze, Augustyn otrzymał urlop. 
W domu żałoby ojciec zakomunikował mu, że nie 
mogąc pożegnać się z nim przed zgonem, matka tak 
była rozgoryczona, że żądała od niego kategorycz­
nie, by pod żadnym warunkiem nie szedł już na 
wojnę. Miał poprzysiądz to ojcu.

— Minęło kilka dni. Rozpoczęły się żniwa. W 
ostatni dzień swego urlopu Augustyn wracał do za­
grody na wysoko żytem naładowanej furze i... spadł 
z niej. Koło zmiażdżyło mu nogę poniżej kolana 
tak, że odtąd chodzi z proteza. Prócz tej książki do 
nabożeństwa znajdziesz u niego mnóstwo polskich 
druków. Spolszczył się całkiem... — dodała panna 
Matylda z badawczcm spojrzeniem w twarz brata 
i po chwili ciągnęła:

— Gdy w sierpniu wybuchły te rozruchy, spot­
kał Widerów jeszcze straszniejszy cios. (Muszę

przyznać, że ów Grenzschutz przynosi nam tylko 
wstyd i hańbę.) Zdarzyło się, że młodszy brat Au­
gustyna, taki miły i wiele obiecujący chłopiec pięt­
nastoletni powracał na rowerze z Katowic... Och, ja 
nie mogę opowiedzieć ci, co go spotkało! To zbyt 
okropne... Spytaj się Augustyna. Pojedziesz do 
niego. Musisz go zobaczyć! On taki opuszczony. 
Ojciec jego, taki dawniej zdrów, jest teraz ruiną 
człowieka. Złamała go, zabiła całkiem na duchu 
rozdzierająca tragedja tego dobrego chłopca. Opuś­
cił ręce, popadł w stan czarnej martwoty, błąka się 
z kąta w kąt. Straszne! Przykro pomyśleć, że nasi 
niemieccy żołnierze... I oficerowie patrzą na to 
wszystko przez palce! Muszę ci -wyznać, że miło 
mi, iż ty nie służysz już w niemieckiem wojsku...

Wiktor przyglądał się siostrze z zajęciem. Jak 
daleko odsunęła się ona od Germanji! Zdało się, 
jakby zawisła mpdzy dwoma różnemi planetami.

— Ale niemiło ći, że służę w polskiem wojsku? 
— wycedził.

— Warum nicht? My przecież jesteśmy 
przez pół Polakami. Nie?

— Przez pół? To znaczy wcale nie! A płynie 
w nas krew Ii tylko polska...

— E i g e n 11 i c h... bąknęła panna Matylda do 
siebie i zastanowiła się nad tern, biorąc pod uwagę, 
że matka jej, rodzona Grzonkówna, pochodziła, tak 
jak druga żona dyrektora i jak on sam z pnia ślą­
skiego.

— Nawet na rozkaz cesarza nie możnaby tego 
zmienić... — zauważył Wiktor, pijąc do jej wyga­
słego kultu dla „Majestatu“.

W tej chwili wszedł do pokoju dyrektor kopalni 
Dobrej Nadziei p. Wilhelm Kuhna, dobrze odżywio­
ny i zbudowany mężczyzna z resztkami siwych 
włosów no świecącej łysinie. Zwykle wiał odeń 
chłód sztywnego urzędmka, ter-az na mięsistej jego j 
twarzy migotał uśmieszek i

Wróciwszy przed chwilą samochodem z Wro­
cławia, dowiedział się od żony o niespodzianem 
przybyciu syna.

— Da bist du ja... (Otóż jesteś) — wyrzekł i 
pocałował go w czoło, zaczem począł się przyglą­
dać ciekawie spolszczonemu synowi jakby miał 
przed sobą dziwaczne zjawisko.

Zauważył, że Wiktor wychudł i cerę twarzy 
miał niemal jak cygan czarną, lecz jeszcze więcej 
wyprzystojniał.

„ Matylda, siadłszy na uboczu, pod oknem, pytała 
się, „co ojciec powie na Wiktora“, chociaż do zda­
nia jego nie przywiązywała wagi. Pan Wilhelm 
Kuhna nie wywierał żadnego wpły-wu na dzieci. 
Wyrósł on dzięki swej pracowitości na stanowisko 
dyrektora i, w pracy zawodowej zaszyty, nie wi­
dział świata poza sprawami gospodarczemi i ekono­
micznemu Ciasny był jego horyzont i ciasna sfera 
zainteresowań. Oprócz kopalni "zajmował się żywo 
chyba tylko tulipanami, które hodował z zamiłowa­
niem.

— Was bist du für ein Kerl! (Co z ciebie za 
facet) — ozwał się, siadając w głęboki fotel. — Trzj 
miesiące temu mogłeś był dostać się do nas dość 
bezpiecznie a nie pojawiłeś się. Teraz zaś, gdy po­
licja chwyta za kołnierz podejrzanych łudzi, bawi 
cię taka wypiawa na nrzeg sląski. Może jeszcze 
wyjdziesz na drugiego Rinaldo Rinaldiniego?

— Pragnąłem przywieźć! ojcu osobiście nieco 
słoniny! — śmiechnął się Wiktor, a dyrektor roz­
śmieszony odrzucił:

— Pięknie, byłeś mi za fatygę nie policzył za 
drogo.

— Ja nie żądam niczego; wiem, że ojciec sam 
najlepiej oceni te specjały, jak i moje poświęcenie.

Na to p. Kuhna parsknął śmieciłem.
(C d. aj

t
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NABOŻEŃSTWA JUTRO 
■w kościele N. P. M. w Katowicach.

’A6 róże Nyc i Nalda. m
7.15 do św. Antoniego.
8.15 Stów. Katol. Czeladzi.
1/ r^zźi. Szairanek i Grzondziel Jan.
A12 rt Micha! i Bronisława Kaczmarek. 

K. 3. 10. 27. Steindor, kościelny.

- Nasz „Dodatek Ilustrowany“.
Jak zazwyczaj, „Dodatek Ilustro­

wany“ F lonji, jest atrakcją dla czy­
telników Polonji i przyniesie im w ju­
trzejszym swem wydaniu szereg nie­
zmiernie aktualnych i pięknych zdjęć. 
Stronę tytułową zdobi przepiękne i 
wysoce artystyczne zdjęcie fragmentu 
k tsztoru S. S. Sercanek w Starym 
Sączu.

Kolumna druga obejmuje zdjęcie 
grupy Generalnej Kapituły prowincja­
łów franciszkańskich z całego świata, 
dokonane na zjeździe w Asyżu. Uzu­
pełniają kolumnę zdjęcia z ostatnich u- 
roczystości kościelnych w Tarn. Gó­
rach, grupa Zarządu Śląskiego Instyt. 
Rzemieślniczo-Przemysłowego i t. p.

Na trzeciej kolumnie króluje niepo­
dzielnie Sport, przynosząc zdjęcia 
z zawodów w nowym stadjonie w 
Król. Hucie, zwłaszcza ciekawe frag­
menty zawodów kobiecych Śląsk — 
Poznań.

• Wreszcie strona ostatnia przynosi 
szereg pamiątkowych zdjęć z pobytu 
Pana Prezydenta na Śląsku, oraz zdję­
cie nowoodsłonietego pomnika pow­
stańca w Król. Hucie.

— Baczność Gdańszczanie!
W niedzielę, dnia 13 listopada odbywa­

ją się wybory do Sejmu W. M. Gdańska. 
Interes polskiego posiadania w Gdańsku 
wymaga, aby każdy Polak, obywatel 
gdański oddał głos swój na listę polską, 
wy r.jjętą przez Gminę Polską w Gdańsku.

W celu omówienia kwestji wspólnego 
wyjazdu do Gdańska na dzień głosowania, 
upraszam wszystkich obywateli Gdańska 
o łaskawe podanie swego adresu niżej pod­
pisanemu telefonicznie: telefon Katowice 
nr. 21-47 (Związek Gmin), lub 25-08, albo 
też pisemnie na adres podpisanego, War­
szawska 44, Katowice.

Stanislaw Kuhnert, 
b. pos do. Sejmu W. M. Gdańska.

— Liga Morska i Rzeczna.
Staraniem Ligi Morskiej i Rzecznej w 

Katowicach odbędzie się w niedzielę, 9 
bm. o godz. 12.30 w Teatrze Polskim uro­
czysty poranek z okazji zakończenia Ty­
godnia Bandery Polskiej z łaskawym u- 
działem artystów Teatru dyr. Nowakow­
skiego. p. Chodakowskiej i p. Kopeiuszew- 
skiego. Referat o znaczeniu Bałtyku dla 
gospodarczego rozwoju Górnego Śląska 
wygłosi b. minister, prof. uniwersytetu dr. 
Kumanieoki. Bilety w cenie od 1—3 zł. w 
księgarni Fischera w Rynku, oraz przed 
porankiem przy kasie teatru.

— Prywatna szkoła powszechna ! przed­
szkole (freblówka) im. Adama Mickiewicza w 
Katowicach

otwarta zostanie w połowie października 
br. w własnym lokalu Towarzystwa tej szko­
ły przy ul. Mickiewicza 1.

Prawo umieszczenia w tej szkole swych 
dzieci maia członkowie T-wa. Oplata miesię­
czna od dziecka wynosi miesięcznie w przed­
szkolu 15 zł. w szkole powszechnej 20 zł: jed­
norazowe wipisowe roczne na zabawki wyno­
si 5 zł.

Zapisy na członków i dzieci do szkoły 
przyjmują w'ccprzew. T-wa p. Felicja Beldo- 
cfiowa, ul. 3 Maja 14, nr. telefonu 1227 (od 
godz. 12—13) oraz sekretarki: p. Irena Ka­
mińska żona adwokata, ul. Stawowa 9 ur. tel. 
1874 (od godz. 10—12) ' Irena Laskowska, żo­
na radcy miejskiego, ul. Powstańców 1, nr. 
telefonu 1267 (od godz- 13—15).

— Wycieczka dziennikarzy rumuńskich 
przybywa na Śląsk.

Dnia 20 mn. przybywa do Katowic wyme- 
czka.-dzisnmkarzy rumuńskich celem zapozna­
nia s!e z górnictwem i przemysłem górnośla- 
skicm. W Wycieczce uczestmczą: naczelirk
wydziału prasowego przy rumuńskiem min. 
spr. zazr. p. Dianu, 3 wybitnych dziennikarzy

Dywany MENC7EI Katowice, ul 3-go Alaja r7 
artystyczna wytwórnia firanek, stor i kap 
ręcznie haftowanych i filie koronkowe wie­
deńskiego stylu oraz poleca brokaty, madras, 
gobeliny, dywany, chodniki, kokosy, linoleum 

po najtańszych cenach.

O L O IV i A
rumjńskich, atache«pr:is::wv przy poselstwie 
rumuńskiem w Warszawkę i inni.

— Wspaniały dar dla Muzeum Śląskiego.
Pan Roman Marynarczyk z Katowic ofia­

rował dla Muzeum Śląskiego cenny dar, prze­
znaczony do działu przyrodniczego, w postaci 
kolekcji 80 ptaków zebranych na Śląsku. Ofia­
rodawca obiecał w przyszłości kolekcje uzu­
pełnić.

—• „Wieczói Pieśni“ w Ligocie Katów.
Towarzystwo Śpiewu „Lutnia“ urządza w 

■niedzielę, dnia 9 hm. o godz. 6'A wieczorem 
na sali p. Jezelli „Wieczór Pieśni“. Oprócz 
koncertu chóru i orkiestry, wystawiona bęazie 
opera Kurpińskiego p. t. „Bojomir i Wanda, 
czyli Zamek na Czorsztynie“.

— Zbiórka odzieży dla powodzian Mało­
polski.

Komitet zbiórki odzieży dla powodzian Ma­
łopolski zawiadamia, że dary przyjmuje w 
czasie od godz. 9—13 w domu Kasy Miejskiej 
przy ul. Pocztowej 7, pokój 4. Kto nie ma 
czasu darów oddać osobiście, zechce Komitet 
zawiadomić piśmiennie, na mocy czego Komi­
tet wyśle upoważnioną osobę po odbiór.

— Zde-zenie tramwaju z furmanką.
W Katowicach przy ul. Zamkowej pewien 

wyrostek powożąc furmankę najechał na tram­
waj Mimo silnego zderzenia szkód większych 
nie było..

— Pod kolami tramwaju.
W ubiegłą środę wpadła pod koła nadjeż­

dżającego tramwaju pewna kobieta i odniosła 
lżejsze okaleczenia.

— Zamkniecie ulicy.
Dyrekcja Policji w Katowicach podaje do 

publxznej wiadomości, że z powodu robót 
nadziemnych przy przekładaniu toru tramwa­
jowego w uiicacl Warszawskiej i Krakowskiej 
(poza gmachem Starostwa) w Katowicach I . 
II zostaje wstrzymany ruch kołowy w wyże) 
wvmien'onyeh ulicach na przeciąg 4-ch dni o-d 
dnia 8 tom. Ruch kołowy będzie się mógł od­
bywać z urasta Katowic w kierunku Zawodzia 
przez ul. Zamkowa, szosą Wełnowiecką przez 
ul. Katowicką w Bogucicach, ul. Markiefki, 
zaś odwrotnie z powrotem tą samą drogą. 
Zaznacza się. że równocześnie zostaje 1 wstrzy­
many ruch kołowy, przejazdowy ul. Krasiń­
skiego i ul. Graniczna.

— Wielki wiec obywatelski w Janowie.
W niedzielę, dnia 9 października br. po po­

łudniu o godz. 3-cie.i na sali p. Sauera odbę­
dzie się w Janowie wielki wiec obywatelski, 
na którym będzie omawiana sprawa urucho­
mienia pociągów na odcinku Murcki—Janów— 
Szopienice. Na wiecu tem będzie przemawiał 
p. poseł Wojciech Sosiński.

Uprasza się wszystkich obywateli o liczny 
udz'al.

— Drugi kurs oświatowy w Mysłowicach.
Kursy oświatowe w Mysłowicach, urzą­

dzone z powodzeniem w ub. roku szkolnym, 
będą po raz drugi urządzone w tym roku 
szkolnym.

Kursy obejmują: naukę: jęz. polskiego
(praktyczne: pisanie listów, przekazów i t. p.) 
rachunki, naukę obywatelska, samarytanizmu, 
kroju, szycia, gotowania, haftu, tańców polsk., 
gry skrzypcowej i mandolinowej, śpiewu.

Zebranie porozumiewawcze osób chcących 
korzyslać z tych kursów bezpłatnych odbę­
dzie się dn. 9 bm. w niedzielę o godz. 4-ej 
po pół (punktualnie) w auli sein, żeńsk. (Plac 
Wolności).

— Kradzież drutu telefonicznego w Siemia­
nowicach.

Drut telefoniczny długości 1300 metrów 
skradziony został od mostu kolejowego, przy 
ul. Siemianowickiej do huty Szelera. Spraw­
ców, czterech chłopców, zamieszkałych w Sie­
mianowicach, ujęto-

& Iréi. ÜBHfsîw*
! Z życia Stów, Inżynierów i Techników 

w Król. Hucie.
Po przerwie wakacyjnej rozpoczęło Stów. 

swą działalność zebraniem, odbytym w ub. 
wtorek w lokalu Kasyna Polslrego.

Po zakomunikowaniu, że odtąd stale się bę­
dą odbywały zebrania odczytowe we wtorki 
po 7 i 15 miesiąca wygłosił p. inż. Górkiewicz 
interesujący odczyt o wrażeniach z podróży 
do Algieru, dowiedzieli sie zebrani ciekawych 
szczegółów o warunkach podróży i pobytu. 
Oprócz uprawy wina, tytuniu i owoców połu­
dniowych kwitnie- tam też wzorowa uprawa 
pszenicy, przyczem rolnictwo ma do dyspozy­
cji najnowsze urządzenia jak np. elewatory 
zbożowe i inne. Temperatura jest bardzo wy­
soka, ale poza czasem trwania ciepłego wiatru 
sirocca klimat jest na ogół znośny. Ilość opa­
dów deszczowych przewyższa ilość deszczu, 
padającego u nas, ale opady sa znacznie nie­
równomiernie) rozłożone w ciągu roku i dla­
tego są pory roku zupełnie suche bez deszczu,

W kraju prod kują doskonały tytuń i zna­
komite wino a ponieważ w Algierze potrze­
buj naszego węgla, więc możnaby łatwo na­
wiązać stałe stosunki handlowe. Odczyt był 
ilustrowany wielką ilością fotografii i prze­
źroczy i wzbudził żywe zainteresowanie ze­
branych.

! Kradzież bielizny !
Onegdaj w nocy włamali sie niewyśledze- 

n! sprawcy na strych kamienicy przy ulicy 
Stawowej 6 i skradli w:eksza ilość bielizny 
fryzjerskiej własność fryzjera Kliśnika. który 
w ten sposób poniósł szkodę około 1000 zł.

>

(—) Ku rzci „Asnyka“.
W ub. środę 5 b. m- odbvf się w lokalu 

Kasyna Polskiego w Świętochłowicach wie­
czorek. poświecony 30 rocznicy śmierci .Asny­
ka". Na program złożyły sie: interesujący od­
czyt kkrownika szkoły p. Grabca o życiu i 
pismach poety „Asnyka", oraz deklamacje je­
go utworów, wygłoszone przez panią Żmid 'ń- 
ską. Odc,..~h dyskusyjne wykłady urządza­
ne staraniem Kasyna Polskmgo. cieszą się co­
raz bardziej popularnością, (sz-ł,

(—) „Opolanka“ w śwłętochlowtcacn.
Zwiąże». Hallerczyków. Placówka Święto­

chłowice urządza w niedzielę bież. przy współ­
udziale grupy teatralnej „Opolanka" z Kato­
wic przedstawienie teatralne. Odegrane będą 
dwie sztuki t. j. „Krajowe Wyroby" komedia 
w 2 aktach ze śpiewam: oraz „Przegrał Woj­
nę“ krotochwila ze śpiewami, w- sali p. Foj- 
cika przy ulicy Bytomskiej 26. Początek tea­
tru dla dzieci po południu o godz. 1.30 a wie­
czorem o godzinie 6.30. W czasie przedsta­
wienia koncertować będzie orkiestra Ochotni­
czej Straży Pożarnej ze Świętochłowic.

(—) Oświadczenie.
Na skutek prośby p. Ryszarda Szczeponi- 

ka oświadczamy zgodnie z prawdą, że nie jest 
on autorem artykułu p. t. „Sanatorska robota 
p. G-zesika".

(—) Akademia Ligi Morskiej i Rzecznej.
Z okazji „Tygodnia Bandery“ w Hajdu­

kach Wielkich, odbędzie się dziś wieczorami 
w sali Kat. Domu Związkowego uroczysta A- 
kademja. Na program tefże złożą się wykłady 
o znaczeniu morza dla Polski, występy Towa­
rzystwa Śpiewu „Harmonia“ itp. Koncert wy­
konany zostanie przez orkiestrę symfoniczną 
Stów. Muzycznego, pod batutą p. Mcrschkoet- 
tera. sz)

(—) Koncerty przed ratuszem.
Począwszy od poniedziałku z okazji „Ty­

godnia Bandery" koncertuje w Hajdukach 
Wielkich obok ratusza orkiestra 75 np. (sz)

(—) Kurs sanitarny w Rudzie ŚJ.
Tutejsza Kolumna Sanitarna rozpoczyna w 

następuiacem półroczu zirmwem nowr kursy 
sanitarne dla początkujących od 15 bm. w 
lecznicy Spółki Brackiej w Rudzkiej Kuźnicy 
w każdy wtorek praktyczne i w każdą środę 
o godz. fj-tei w:ec70Tm teoretyczne.

(—) Zabawa Nar. Zw. Powstańców w Go­
duli.

2-go bm. koło Narodowego Związku Po­
wstańców i h. Żołirerzy Godula urzadzdo za­
bawę taneczna na sali p. Budzisza w- Goduli, 
na która przybyło około 100 członków i gości. 
Zabawę upiększył występ artystyczny. Pomi­
mo pogróżek rozbicia zabawy, ukończyła sie 
ona w najlepszym porządku, co zawdzięczać 
należy posterunkowi Policji Wo.t ŠI. w Go­
duli. Zabawę ukończono o godz. 2-giej rano.

X Z Urzędu Katastralnego w Pszczy­
nie.

Godziny urzędowania ustalono od 1 
października br. od godz. 8 do 3 po poi. 
Publiczność załatwia się tylko w godzi­
nach urzędowych.

X Zamianowanie ławników.
Andrzej Komandera i Wawrzyn Waja 

zostali mianowani komisarycznymi ław­
nikami na obszar gminy Gać.
' X Cyganie w Pszczynie.

Na placu koło koszar w Pszczynie, uloko­
wali się Cyganie. Policja powinna usunąć Cy­
ganów ze środka miasta, choćby ze względu 
na bawiące się w pdbliżu dzieci, (r.)

X Wieczornica soKolska w Goczałkowi­
cach.

2 bm. odbyła się w Goczałkowicach Wie­
czornica, połączona z ćwiczeniami Sokoła m.ej- 
scowego u p. Stronczka. Ruzpoczeto program 
ćwiczeniami wolnemi w czterech obrazach i 
deklamacją dziewcząt orpz ćwiczentanji pira­
mid i na drążku. Sala była przepełniona pu­
blicznością, która się przyglądała ćwiczeniom, 
świadczącs^m, że Sokół w Goczałkowicach 
rozwija sie tak liczebnie, jak i w praev swo­
jej. Po ćwiczeniach p. kierownik Bryłka za­
prosił wszystkich ćwiczących na podwieczo­
rek, również hotelista pan Burek podejmował 
gościnnie sokołów. W czasie koleżeńskiego 
zebrania pi zemawiai! podniośle p. Burek i pre­
zes „Sokoła" p. Dzióbek. Zabawa w miłem 
ożywieniu przeciągnęła się do północy. (ff.)

X Podziękowanie*
Komitet Wykonawczy festynu L. O. P. P. 

w Łaziskach Górnych urządzonego z okazji 
tygodnia lotniczego składa tą dragą serdeczne 
podziękowanie całemu Komitetowi Honorowe­
mu za przesłane datki, specjalnie zaś dyrek­
cji Zakładów FJektr. dyr. dr. Amanow , dyr. 
Blasze i pułk. Gollingowi. jako^eż dyrekcji 
..Oswagu" Sp.- Akc.. dyr. inż. SznaMrowi i 
dyr. Uhligowi za bezinteresowne udz’elen'e 
sił roboczych, jakoteż materiały na budowę 
kiosków, druki etc.

V Wybuch zaraz. - śród trzody chlewnej.
W Czechowicach (Nowy Dwór) stwierdzo­

no wybuch zarazy śród tr dody chlewnej. Dwór 
tworzy okiąg kontumacyjny.

(X) t życia Pn'rk. Stowarzyszenia Inż. 1 
Terhn. koła Rybnickiego.

Dziś o godz. 17 30 odbędzie się w hotelu 
..Pod Zamkiem" miesięczne zebarnie towarzy­
skie członków z ich rodzinami. Na zebraniu 
tem wygłosi odczyt, nader interesujący i cie­
kawy, inż. Szymaszek J. pt.: „Wrażenia z po­
dróży zagranicą“.

(X) Targ na bydło ł konie w Żorach-
Najbliższy targ na konie i bydło w mieście 

tufe’szem oďbedzx sx 'dnia 19-go b. m.
(X) Wieczór Pleśni w Obsza-ach.
Staraniem sekci: oświatowej Kota Wodzi­

sławskiego Stów. Chrzęść. Nar. Nauczyciel­
stwa urządziło miejscowe Tow- śpiewu „Ju­
trzenka" wielki w:eczór pieśni polskiej, połą­
czony z odegraniem opery. Sala była przepel- 
n ona. Wśród licznych -p^za miejscowych gości 
zauważono obywateli z kop. Em} Biertułtów, 
Radlina. Marklowic. Chałupek i Głożvn.

"o przemówieniu patriotycznem n. Wróblew­
skie go. chór Jutrzenki pod batuta dyrygenta 
p. Wróblewskiego odśpiewał szereg pieśni. W 
czasie przerwy popisywał się solo na skrzyp­
cach p. Bula. kier. szkoły w Chałupkach, przy 
fortepianie towarzyszył p. Walter, nauczyciel 
* Redlina. Następnie odśpiewano operę Kur-

Ł Dqor.
(s) Przeciwko religji.
W żydowskim związku narodowym 

przy ulicy Czystej 9 w Sosnowcu odbył 
się wiec, na którym znana propagatorka 
bolszewizmu Ajzensztajnówna występo­
wała energicznie przeciwko religji! Czas 
byłby skończyć z legalną propagandą ko­
munizmu pod pokrywką wolnomyśliciel- 
stwa.

(c) Regulacja Brynicy.
Na dzień 19 bm. wyznaczono w Czela­

dzi dochodzenie prawno-wolne w sprawne 
regulacji Brynicy. W przeddzień, dnia 18 
bm. odbędzie się posiedzenie w sprawie 
piętrzenia się wody w młynie p. Jurkie­
wicza.

Drugi tom Biblioteczki Katol.-SpoleczneJ 
pod tytułem

„KOŚCIÓŁ A POLITYKA"
wydawanej staraniem posla Wojciecha 
Korfantego opuści» prase. Treść: Zadania 
wyborców kato'lcklch. — zadania katolic­

kiego Związku Towarzvstw Polek 
Do nabycia w agenturach ,P o 1 o n j i" i je] 
oddziałach, za cenę 60 groszy, za tomiki 

I-szy i N-gi razem.

pińskiego p. t. ,Zamek na Czorsztynie". Wszy­
scy amatorzy: pp- Frachówna. Gojnianka. Da- 
nel, Lisiak i Perz wywiązali się zc swych ról 
bardzo udatnie. Tp też oklaskom nie było 
końca. Po operze zadeklamował z. werwa P. 
Skaba. nauczyciel z Głożyn dwa wiersze: Bo­
gurodzico i „Odę do młodości“. Znaczny do­
chód przeznaczono na cele oświatowe.

§ Z Radzionkowa.
Otrzymaliśmy w związku z artykuli­

kiem o procesie p. Bronda w Tarn. Gó­
rach pismo od p. Szczepana Krupy, sekre­
tarza Pow. Urzędu Szkoln. w Tarnow­
skich Górach, w którem to piśmie p. Kru­
pa protestuje wiadomości z tego artykuli­
ku. obrażające jego cześć.

Autor pisma powołuje się przytem na 
świadectwa posła Korfantego, marsz. Wol 
nego, posła Janickiego i in., którzy znali 
jego działalność z czasów powstań i ple­
biscytu. Między jn. p. Gajdas, sehr. PolsttL 
Komitetu Plebiscytowego stwierdza, że p. 
Krupa umiał sobie wyrobić taki autorytet 
i w biurze i -powiecie, iż mógł śmiało pod­
czas swej nieobecności powierzać mu lo­
sy całego powiatu. Również ks. proboszcz 
Danecki z Bobrownik daje świadectwo o 
p. Krupie, jako o poważnym i pracowitym 
człowieku i katoliku.

(:) Zebranie Chrz. Dem. w Cieszynie
odbędzie się w niedzielę, dnia 9 bm. wi 

sali „Dziedzictwa" o godz. 4 po poi.. Refe 
rować będzie ks. poseł Brzuska.

(:) Odszkodowanie za utratę zarobków 
dla asesorów w sądach przemysłowych 
w Cieszynie i Bielsku.

Od dnia 1 października 1927 r. aseso­
rowie sądów przemysłowych oraz ich za­
stępcy, o ile należą do kurji robotników 
otrzymują na żądanie za czynności w są­
dach przemysłowych w I i II instancji w 
Bielsku i Cieszynie z? każdy dzień posie­
dzenia odszkodwanie w wysokości 6 zł.

(:) Z Czeskiego Śląska donoszą:
Otwarcie eolskie) szkoły gospodarstwa do­

mowego w Orłowej. Na liczne zapytania — 
Zarząd Główny Macierzy Szkolnej donosi, że 
w drugiej połowie października b. r. zostań:» 
otwartą ponownie poi. szkoła gosp. w OrłJ 
wej.

Z Orłowej. (Śmierć seniora-) Zmarł tu śp. 
pastor Józef Folwarczny, senior kościoła 
ewangelickiego na czeskim Śląsku, Cieszyń­
skim w 64 roku życia. Początkowo pracował 
dłuższy czas w Matopolsce, a od 20 lat w Or- 
towe-j. W pogrzebie jego wzięło udział bar­
dzo wiele ludu i 26 pastorów z obu części na­
szego kraju. Zmarły był rodem z Doi. Błędo­
wic-

Z Karwiny. ,Zar, iast żon™ zastrzelił teścio­
wą.) Górnik R. Waleczek żył w ri.vr!v*h 
niesnaskach z żoną. która wreszcie opuścdn go 
i zamieszkała u swe.i matki Buchwa!sk:ej. Mąż 
jednak ciągle przychodzi! do niej i chciał zmu­
sić ją do powrotu, jednakże nadaremnie. Oneg­
daj znowu powtórzył swe odwiedziny i po 
krótkiej sprzeczce dobył rewolweru i chciał 
strzelić do żony, która jednakże w ostatnie) 
chwili instynktownie uchyliła sie a kula tra­
fiła stojącą za nią matkę. — Zabójcę areszto­
wano.

(:) Poświęcenie nowel sali w Goleszów’1;.
Czyteima KwMkcka. Stowa*zvszen’e Mło­

dzieży Polski«) i Zw;ązek Zaw. Chrzęść. Ro- 
botn-ków zapraszają na uroczystość poświę­
cenia nowej sali na „Donocikówce". które się 
odbędzie w niedzielę. Program: O godz 9. 
Przywitam'« gości na przystanku Goleszów- 
Fabryka. O godz. 10 uroczyste nabożeństwo. 
O godz. 11 pochód do nowego lokalu i po­
święcenie. O godz. 1150 wbijanie gwoździ do 
tarczy nanńątkowej. Po południu o god» nół 
do 5 odbędzie się staraniem Stów- M'Maiciy 
Polskiej w nowej sali wieczorek, na sj**rvm 
zostanie odegrana 3-akt- komedja p. t. Eman­
cypacja". Po przedstawieniu zabawa towa­
rzyska.
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kami można było gromadzić coraz to 
większe fundusze i wypłacać z roku na 
rok coraz to większe renty socjalne.

Renty te, jakkolwiek w sumach ogól­
nych bardzo znaczne, to jednakowoż w 
stosunku do poszczególnych rencistów są 
jeszcze bardzo minimalne. Renty te na­
leży nadal podnosić, jednakowoż w ten 
sposób, ażeby mimo to zakład mógł jesz­
cze z roku na rok powiększać swoje fun­
dusze rezerwowe.

WysoKoM Hoszfów admlnbfracfliiycli
ZAKLADU UBEZPIECZEŃ SPOŁECZNYCH W KRÓL. HUCIE. KOSZTA TE Z 

ROKU NA ROK ZMNIEJSZAJĄ SIE.
Jak już poprzednio donosiliśmy, admi­

nistracja Zakładu Ubezpieczeń Społecz­
nych w Król. Hucie z roku na rok jest do­
skonalszą. Znaczy to, że wydatki admi­
nistracyjne w stosunku do wypłacanych 
świadczeń socjalnych są coraz to mocniej­
szo.

Na ogólną sumę w r. 1924 wypłaco­
nych świadczeń socjalnych przez ten za- 
zakład, w wys. 8.384.C08 zł, wydano na 
administrację 578.976 zł. czyli 6,79 proc.
W roku następnym świadczenia socjalne 
wynosiły 15.775.434 zł, zaś wydatki ad­
ministracyjne 733.944 zł, czyli 4.63 proc.
Natomiast w r. 1926 wypłacono świad­
czeń socjalnych 17.548.162 zł., czyli 4.S6 
procent.

Z powyższego wynika, że gospodarka 
administracyjna tego zakładu postawiona 
jest na bardzo solidnych podstawach.

Żaden zakład ubez.picczenkp.vy w całej 
Pois.ce nie może się poszczycić tak niski­
mi koszrami administracyjnym] w stosun­
ku do wypłacanych świadczeń socjalnych.

Wszystkich ubezpieczonych w Zakła- 
d ie. Ubezpieczeń Społecznych w Król.
Hucie było w r. 1924 około 550.953 osób.

Na jednego więc ubezpieczonego przy­
padało wydatków administracyjnych w 
tym roku 1.05 zł, znatomiast wypłaconych 
świadczeń socjalnych 15,70 zł. W r. 1925 
było ubezpieczonych około 528.494 osób; 
na jednego więc ubezpieczonego przypa­
dało wydatkówr administracyjnych 1.38 
zł, a wypłaconych świadczeń socjalnych 
29.85 zł. W roku zaś 1926 było ubezpie­
czonych ogółem 515.683 osoby, wydatki 
zaś administracyjne wynosiły na głowę 
ubezpieczonego 1.65, świadczenia zaś so­
cjalne 34.03 zł.

Z nowyższego zestawienia widzimy, 
że obciążenia administracyjne na głowę 
ubezpieczonego wzrastały. Działo się to 
dlatego, że ubezpieczonych z roku na rok 
ubywało, a to z powodu wzrastającego 
w tych latach bezrobocia. Ponieważ 
zaś składki ubezpieczonych również wzra 
stały, więc z tego wynika, że składki te 
były z roku na rok coraz to większe.
Tylko wskutek tego stałego obciążenia 
ubezpieczonych coraz to większemi skład

PODNIESIONE NA ZJEŹDZIE ZJEDNOCZENIA ZWIĄZKĆW CECHÓW W POZNANIU.
Na Zjeździe delegatów Zjednoczenia Związ­

ków Cechów w Poznaniu przyjęto cały szeieg 
rezolucyj, z których na ważniejsze podajemy
w streszczeniu:

Zjazd zwraca sie do p. ni nistra dla Handlu 
i Przemysłu z prośbą o wydanie specjalnego 
okólnika do'podległych sonie czymrków. zwra­
cającego uwagę na niedopuszczalność wykony­
wania prze?- warsztaty państw, prywatnych 
prac, wchodzących w zakres rzemiosła.

Dalej zwraca sie zjazd do Ministra Suraw 
Wojskowych i do Ministra dla Handlu I Prze­
myślu. by wszelkie zapotrzebowania dla woj- 
ska, mogące być wykonywane przez ręko-

Pogrzeb zasłużonej działaczki
w Lipinach.

NIESMACZNE ZAKŁÓCENIE POGRZEBU PRZEZ SANATORKI.

-

Ze stowarzyszeń.
* Z ruchu Polskiego Str. Cb. Dem.
Kamień. Wiec poselski Ch. Dem. o-dbędzie

się w niedzielę dnia 0 b. m. po ool. o godz.
4,30 na sali p- Nowaka. Referat polityczno- 
gospodarczy wygtosi p. poseł Stanisław Ja­
nicki.

* Z żyda Zw. Urzędników Kolejowych w 
okr. śląskim.

Brzeziny śl. Zebranie miesięczne kola miej­
scowego Z. U. K- odbędzie się 10 bm. o go­
dzinie 17-ej w sali p. Dziwoki.

Katowice. Zebranie Zrzeszenia fachowego 
techników kolejowych odbędzie się w dniu 
12 bm.-w lokalu „Dom Związkowy“ przy ul. 
Mickiewicza 8 o godz. 18-ej wieczorem.

Katowice. Zebranie Zrzeszenia fachowego 
starszych asystentów i kandydati w okręgu 
Katowickiego w dniu 1.2 bm. w loka'u ,,Dom 
Związkowy“ przy ul. Mickiewicza 8 o godz. 
18-ej.

Katowice. Zjazd Prezesów Kół Z. U- K. od­
będzie się 16 bm. w lokalu „Don Związkowy“ 
przytul. Mickiewicza 8 o godz. 10-ej.

Siemianowice. Zebranie Kota Z. U- K. od­
będzie się 12 bm. o godz. 18430 w sali p. Eks- 
nera.

* Związek Podoficerów Rezerwy Ziem Za­
chodnich Rz. P.

Siemianowice. Zebranie kola Związku Pod­
oficerów Rezerwy Ziem Zachodnich Rzeczy­
pospolitej Polskiej Siemianowice «dbedzie się 
w niedzielę o godz. 14-tej w lokalu p- Gener- 
licha. Podoficerowie niezorganizowani proszeni 
są o przybycie

* Z Nar. Zw. Powstańców 1 b. Żołnierzy.
Roździen-Szopienice. Zebranie kola odbę-

dz:e się w niedzielę o godz. 16-tej u P- Dom- 
żola.

Mała Dąbrówką. Zebranie koła odbędzie się 
w niedzielę o godz. 17-tej w lokalu p. Przy­
były. —,

* Zebranie kota Narodowego Z w. Powstań­
ców i b. Żołnierzy Zawada

odbędzie się w niedzielę 9 bm- o godz. 4 
po południu u p. Gmeiiastla.

* Zebranie SpdaScJI Mariańskiej Nauczy­
cielek Woj. Śląskiego w Katowicach.

Zebranie odbędzie się w dniach 8 j 9 pa­
ździernika. W sobotę o 18 i pól nabożeństwo 
adoracyhie. W niedzielę o 8-ej msza w. w 
kapücy SŚ. Elżbietanek ul Warszawska, po­
czerń posiedzenie. — Zaprasza się i meczlon- 
ków.

* Katol Kółko Abstynentów.
Miesięczne nns'edzen'e KatohcUe^o Kolka 

Abstynentów odbedre sie w n edzieię r godz. 
16 m. 30 w Domu Zwyżkowym przy koście.e 
N M P. w Katowicach. Referat wygłosi ks 
Z;>:ad ^Zaprasza s'ę wszystkich członków oraz 
zwoVmrków trzeźwość' z Katowic i okolicy-

* Związek Byłych Więźniów Politycznych 
urządza w niedzielę o godz. 16 zebranie w Lu- 
bhńcu w restauracji EiTormjsUcj“ u nana 
Barona ul. Mickiewicza 23 dla członków z Lu- 
hlińr.a | okolic.

W czwartek, dnia 6 bm. odbył się po­
grzeb ś. p. Jadwigi Nosolowej. Zmarła 
znaną była w Lipinach ze swej pracy spo­
łecznej i oświatowej i cieszyła się ogólnie 
wielkiem poważaniem i szacunkiem. Prze- 
dewszystkiem. Kat. Tow. Polek traci w 
zmarłej swą gorliwą pracowniczkę. Już 
•za czasów niemieckich należała ś. p. 
zmarła ćk> Towarzystwa Polek W Bytomiu 
a od roku 1911 była przewodniczącą Kat. 
Tow. Polek w Lipinach. Na ostatniem 
walnem zebraniu obdarzoną została god­
nością członka honorowego, a na Zjeździe 
Jubileuszowym oznaczoną srebrną od­
znaką jako jubilatka. Zmarła była również 
współzałożycielką „Sokoła“ w Lipinach. 
Pomimo swego ciężkiego i -znojnego życia 
jako wdowa, poświęcała się chętnie pracy 
społecznej i jako doora polka, przykładna 
katoliczka, wychowała też i dzieci swe na 
dobrych obywateli Polaków.

Pogrzeb Jej był więc wyrazem uznania 
za wielkie Jej poświęcenie i gorliwą pra­

cę. Tłumy Polek wraz z Zarządem Głów­
nym oddały Jej ostatnią przysługę biorąc 
w pogrzebie udział. \

Zwłoki Jej ponieśli „Sokoli“ do grobu 
a sztandary' Kat. Tow. Polek z Chropaczo- 
wa, Król. Huty, Nowego Bytomia, Świę­
tochłowic, Orzegowa. Goduli, Łagiewnik i 
sztandar Tow. „Sokoła“ z Lipin pochyliły 
się nad grobem, żegnając swą kochaną 
współsiostrę.

Niech Jej ta Ziemia Śląska, którą tak 
kochała, lekką będzie

Przy tej smutnej uroczystości powięk­
szał jeszcze żal członkiń brzydki czyn kil­
ku kobiet zbałamuconych, przez znaną 
rozbijaczke Kat. Tow. Polek, Niepokoj- 
czycką. Ukryły one bowiem sztandar To­
warzystwa, aby go nie poniesiono przy 
grobie. Zaznaczyć trzeba, że sztandar ten 
został jedynie dzięki staraniom zmarłej 
i przez mozolne składki członkiń — żon 
robotników sprawiony.

limaków© przechwałki
„Gazety Pobotniczej“

PODSZYWANIE SIĘ POD CUDZE ZASŁUGI.
Nie chcąc nikomu ujmować,Jak słychać, Ministerstwo Przemysłu I Han­

dlu zgodznło się na liberalne wydawanie po­
zwoleń na przywóz smalcu. Przedewszystkiem 
ma być na razie zniesione ograniczanie kon­
tyngent »przywozowego na Śjąsk.

„Gazeta Robotnicza“ donosząc o -em, przy­
pisuje sobie tę korzystną dla Śląska zmianę. 
Twierdzi ona, że Jej co zasługą 'est zwołanie 
konferenoj prasowej w Izbie Handlowej, która 
to konferencja dopiero miała rzekomo zade­
cydować o powyższej zmianie.

Ta samochwalstwo „Gazety Robotniczej“, 
uzurpującej sobie zasługi innych, jest więcej, 
niż cynicznem. Sprawa fatalnego przydziału 
smalcu amerykańskiego na Śląsk stało się gło­
śną już od ■ roku. Przed mniejwięcej pól ro­
kiem pisała „Polonia“ o konieczności zmiany 
dotychczasowego systemu. Przed siedmiu mie­
siącami była w tej sprawie delegacja kupców 
hurtowników u p. wojewody śląskiego, jako- 
też u p. ministra Przemysłu i Handlu w War­
szawie. Klub Ch. Dem. już w maju br zażą­
dał większego przydziału smalcu na Śląsk.

możemy pcwie- 
Izięć, że o większy kontyngent smalcu dla 
Śląska starały się wszystkie miarodajne czyn­
niki, które mają na Śląsku coś do posiedzenia 
— z wyjątkiem P. P. S., który słyszał że 
gdzieś dzwonią, lecz nie w'edziat, w którym 
Kościele.

A Izba Handlowa, zwołująca jmzed trzema 
tygodniami konferencję prasową w sprawie 
smalcu, o rzekomej inicjatywie .G.azety Ro- 
botriczej“ absolutnie nic też nie wie. Przecież 
poza posłem Machejem, Który z całego Pepe- 
esu na Śląsku sam 'eden n ecoś inicjatywy 
wykazuje, nasi socjafy śląscy z p. Binisrk.e- 
wiczem i Rumpfeldem na czele do grkiejkoiwiek 
inicjatywy wogółe nie są zdclnř. Owszem, po­
siadają oni inicjatywę do wywoływania burd 
lecz na tern ich mądrość się zupciirie kończy, 

Nim więc panowie 3'niszkiewicz i Rump- 
felt wogóle dowiedzieli $'e od swycn towarzy­
szy, że smalcu jest mało i że jest drogi, to in­
ni ludzie już dawno pracowali nad usunięć,em 
tego zła.

Z sali sądowe; w Katowicach.
LBRODN1A POWSTAŃCÓW W MICH ALKO WICACH.

Nareszcie jedna z krwawych awantur 
bandyckich członków osławionego na 
Śląsku Związku Powstańców znalazła się 
przed kratkami sądowemi.

Dnia 7 października br. druga foba 
karna Sądu Okr. w Katowicach pod prze­
wodnictwem dyr. S. O. sędziego Zdankie­
wicza rozpatrywała sprawę Franciszka 
Szeji, Ignacego Tyniora, Jana Tyniora, 
Józefa Kusia, Alojzego Czupryny, Fran­
ciszka Glanca i Wilhelma Herisza z JVLi- 
chałkowic. oskarżonych: Franciszek Sze- 
ja o to. że dnia 3 lipca br. umyślnie zadał 
Józefowi* Opeldusowi nożem tak ciężką 
ranę, że ten wkrótce 'zmarł, n zta oskar­
żonych, że brała udział w bójce, która 
zakończyła się śmiercią i wreszcie ostat­
ni Wilhelm Herisz, że, aby uchronić Fran­
ciszka Szeję od kary, ukrył nóż, którym 
zadana była 'rana śmiertelna.

Na rozprawę powołano kilkunastu 
świadków, bronił wszystkich oskarżo­
nych, oprócz pierwszego, adwokat 
Tyrka z Katowic.

Z tłumaczenia się oskarżonych na roz­
prawie całe zajśde pi zedstawia się na- 
stęnijiąco;

Główny oskarżony Franciszek Szeja 
twierdzi, że krytycznego dnia wieczorem 
wracał z nieiakim Woźniczką z restaura­
cji i w pobliżu kościoła w Micbałkowi- 
cach .spotkał się z braćmi Opeldusami. 
którzy już oddawna mieli jakaś urazę do 
WoźnUzki i pom îdzy nimi odbvwaiv sie

WJ(V7-
niczce skoczyło kilku powsiańców. wte­

dy Opeldus miał rzekomo zranić nożem 
jednego z powstańców, niejakiego Jana 
Tyniora. Widząc jednak, że nie da sobie 
rady z powstańcami, rzucił się do ucieczki 
i ukrył się w domu Kaszny we dworze. 
Powstańcy postanowili oddać go w ręce 
policii, udali się do domu Kaszny i za po­
zwoleniem gospodarza domu wyciągnęli 
O. z po< łóżka, gdzie się ten ukrył- Na 
dworze jednak Opeldus znów wyrwał się 
z rąk powstańców i zaczął uciekać, w 
pogoń za nim rzucił sie Szeja i w chwili, 
gdy już go dopędzał, Opeldus nagle obró­
cił się i udej-zył go sünie w brzuch, wtedy 
Szeja wyjął nóż. który ukrywał w ręka­
wie uderzył Gpeldusa w pierś. Wtedy 
nadbiegli inni, pomiędzy którymi było kil­
ku powstańców, których nie zna Szeja 
j zaczęli bić rannego Opeldusa. Do mie­
szkania Kaszny razem z Szeją weszli: 
Ignacy Tynior i Józef Kuś. Do Związku 

i Powstańców Szeja, jak twierdzi, nie na­
tí r. j leży.

Reszta oskarżonych do winy się nie 
przyznaję i zaprzecza swemu udziałowi 
w bójce.

Następnie’ przewodniczący odczytał 
pro+okui sekcji lekarskiej, z którego wy­
nika, że śmierć Józefa Opeldusa nastąpiła 
wskutek przebicia klatki piersiowej i wor­
ka sercowego. Oprócz tego na głowie 
zabitego znaleziono kilkanaście ran.

Przesłuchano świadków, z których 
nikt dokładnie nie widział zajścia. Matka 
zabitego opowiedziała że pomiędzy je. 
synami a oskarżonymi wybuchały zawsze

dzielników, pokrywane były na danych tere­
nach, o ile możności przez rzemins'o prywat­
ne, co obecnie niestety się nie dzieje.

Zjazd wzywa czynniki rządowe do możli­
wie śpiesznego wydania Ustawy o dostawach 
rządowych. Przedtem Jednak prosi o danie 
możliwości wypowiedzenia się w sprawie osta­
tecznego projektu wymienionej Ustawy ten- 
tralnym organizacjom rzemieślniczym-

Pozałem Zjazd zwraca uwagę czynnikom 
rządowym na konieczność żywszego zajęcia się 
sprawą należycie zorganizowanej ekcnan«Ji rze­
miosła polskiego na Kresy wschodnie, dotych­
czas bowiem akcja ta jest nieskoordynowana 
i prowadzona dorywczo. Akcją tą przede- 
wszystkiem winny zająć się czynniki oficjalne.

V/ drugiej rezolucji apeluje Zjazd do sa­
modzielnego rzemiosła, by wzięło Jak najlicz­
niejszy udział w Powsz. Wystawie Krajowej, 
której gospodarcze znaczenie zjazd docenia na­
leżycie. Zjazd upoważnia Zjednoczenie Zw. 
Cechów do prowadzenia w tej sprawie pertrak­
tacji z odnośnymi czynnikami-

Nader ważną rezolucją jest następująca: 
Zjazd upoważnia Zjednoczenie Zw. Cechów 

do zainicjowania kongresu rzemiosła całej 
Polski który odbyłby s;ę w Poznaniu, podczas 
trwania Powszechnej Wystawy Krajowej w r. 
1929. W związku z tern Zjazd poleca Zjedno­
czeniu Cechów do poczynienia w tjun kierun­
ku kroków wstępnych.

W sprawie ustawy Przemysłowej Zjazd wy­
raża uznanie czynnikom rządowym za jej przy­
spieszenie, jest jednakże zmirszony slwierdzić. 
iż ustawa ta nie we wszystkiah swych posta­
nowieniach oa.powia.da potrzebom oraz intere­
sem polskiego rzemiosła.

Zjazd po rozważeniu postanowień Ustawy» 
wysuwa szereg postulatów z prośbą o zmianę 
niektórych ustępów w całym szeregu artyku­
łów,' prosząc, by zostały wzięte pod rozwagę 
przez właściwe czynniki i uwzględnione przy 
wydawaniu rozporządzeń wykonawczych.

uczciwych rodziców narodowość 
polskiej są potrzebni do roznoszenia 
gazet Zgłoszenia Stanisław irszcz 
Wielkie Hajduki, ul, Kopernika 2.

kłótnie i bójki 1 że nabity syn Jej należał do 
Związku Strzeleckiego.

Inni świadkowie zeznała że widzieli, 
jak powstańcy bili i kopali leżącego na 
ziemi zranionego Opeldusa, lecz kto go 
bił, tego napewno wskazać nie mogą.

Prokurator Olszewski uważa, że bójka 
nie ma podłoża politycznego 1 wniósł o u- 
karanie Franciszka Szeji z § 226 ukn. za 
zadanie ciężkiego urazu cielesnego na 3 
lata więzienia, innych oskarżonych za 
branie udziału w bójce po 6 miesięcy wię­
zienia i ostatniego Wilhelma Herisza za 
ukrywanie noża na 3 miesiące więzienia.

Sąd uznał oskarżom zo Franciszka 
Szeję winnym zbrodni z § 226 u. k. n. 1 
skazał go na 3 lata więzienia, oskarżo­
nych Ignacego Tyniora. Józefa Łrusia A- 
lojzego Czuprynę i Franciszka Glanza u- 
znano winnymi lekkiego urazu cielesne­
go i skazano ich po 1 miesiącu wiezienia, 
zaliczając im odsiedzony areszt śledczy, 
•osk. Wilhelma Herisza za ukrywanie no­
ża na 1 miesiąc wiezienia, zaś osk. Jana 
Tyniora sąd uwolnił.

„PoFtie Zachodniej" 
cło pamiętnika.

_— Poco deklamacja o „etyce pu­
blicystycznej“ — przecież w epoce 
wzniosłej sanacji moralnej w waszych 
doniczkach zwiędła ta wątła roślinka. 
— Rozumiemy wasz ból, że nikt sza­
nujący siebie i swój grosz nie chce się 
u was ogłaszać. — To jest rzeczywiś­
cie bardzo dla was przykre, ale to się 
Przecież nie zmieni. — Próbujcie, chło­
paczki kochane, dalej żebrać o zapo­
mogi z tak zwanego przez was „fun­
duszu gadzinowego“ najcięższego prze­
mysłu. — To wam trochę ulży. —

Przecież wasz czytelnik dobrze ro­
zumie, że im więcej napadać będziecie 
na przemysł i jego kierowników, tern 
więcej jest szans na to. że albo wam 
„na zatkanie gęby“ dobrze zapłacą, al­
bo... za drzwi wyrzucą. — To trudno: 
„na wojnie — jak na wojnie“. —

Wątpimy jednak, czv nawet ten 
wasz .sanacyjnie uśvLarł ny“ ;zy- 
telnik to pochwala. —
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Ceciír i Estrada
A Poranek Ligi Morskiej w teatrze.
Dnia 9 bm. Liga Morska i Rzeczna w Ka­

towicach urządza w Teatrze Miejskim o godz. 
12,.i 0 uroczysty poranek na zakończenie Ty­
godnia bandery. Słowo wstępne i referat o 
znaczeniu Baityicu dla gospodarczego rozwoju 
Śląska wygłosi prof. Uniwersytetu Jagielloń­
skiego były minister Dr. Kumaniecki. Śpiewy, 
deklamacje i wiązanki pieśni wykonają artyst­
ki Teatru Polskiego p. Chodakowska, dyr. No­
wakowski i p. Kopcijszewski. Bilety wstępne 
•w cenie od 1—3 zł. można nabyć w księgarni 
Fiszera.

A „Faust“ .
Cykl popularnych przedstawień operowych 

we wszystkie niedziele i święta po południu 
uzupełni w niedzielę nieśmiertelna opera Gou­
noda „Faust“.

Ceny miejsc zniżone o 50 proc.
A Repertuar Teatru Polskiego w Katowi­

cach:
Sobota: „Żydówka“.
Niedziela: po poł. „Faust“. Ceny o 50 proc. 

gniżone.
Wieczorem: „Urwis“.
A Tournee artystyczne Stefana Jaracza.
Artysra dramatyczny Stefan Jaracz zorga­

nizował własne tournee artystyczne i szereg 
miast prowincjonalnych jak Radom, Piotrków', 
Częstochowę, Zagłębie Dąbrowskie, Śląsk i 
szereg miast w Małopolsce. Stefan Jaracz wy­
stąpi w swojej roli popisowej w sztuce W. Pe- 
rzyńskicgo „Szczęście Fran'a“.

A „Zygmunt August“ Joteykl w Poznaniu.
Opera , -»teyki „Zygmunt August“ wysta­

wiona w Teatrze Wielkim w Poznaniu, w o- 
becności autora zdobyła wielki sukces. Kryty­
ka miejscowa wyraża się zarówno o muzyce 
opery, jak i o jej wykonaniu na scenie poznań­
skiej, bardzo życjliwie.

A Z. Dolnicki śpiewa w Mediolanie.
Pisma włoskie donoszą o sukcesach, jakie 

zbiera w operze „Dal Verne“ w Mediolanie 
nasz znajomy dobry. b. barytonista teatru na­
szego. Zenon Dolnicki. Jako Amonatro 
w Midzij i Don J an Dolnicki porwał wyma­
gającą publiczność mediolańską.

Ahonojit z Świętochłowic. Anonimów* nie 
zamieszczamy. W koszu,

P. tV. R. w Katowicach. Owszem. Oba 
wierszyki zręczne i starannie opracowane 
przyjęliśmy do teki. Wydrukujemy z czasem. 
Prosimy dalej.
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Program radiowy.
na solitę 8 października br.

Warszawa 1111.
15.00 Komunikat meteorologiczny i gospo­

darczy. — 16.00 Odczyt: Obrona przeciwga­
zowa miast i ludności cywilnej. — 16,40 Rad- 
jokronika. — 17,20 Poematy Kasprowicza- — 
18.15 Koncert dla młodzieży. — 19,00 Komuni­
kat rolniczy. — 19,15 Rozmaitości. — 20,30 
Koncert wieczorny. — 22,30 Muzyka taneczna.

Kraków, 422.
12.00 Koncert płyt gramofonowych- — 17.45 

Transmisja z vVarszawy. — 19-00 Rozmaitości 
19,10 Pogadanka dla rodziców i wychowaw­
ców. — 19,30 Przegląd polityki zagranicznej z 
ubiegłego tygodnia. — 20.30 Transmisja z War­

Niedz’elne imorezy.
LEKKA ATLETYKA.

Dziesięclobój o mistrzostwo G. Z. L. A. 
Atletycznego rozgrywany zostanie w dniuch 
8 i 9 bm- na boisku K- S. Roździeń-Szopienice. 
Zwycięzca z dziesięcioboju otrzyma również 
jako nagrodę przechodnią puhar wydawnictwa 
„Kattowitzer Zeitung1'. Nagroda ta po trzy- 
krotnem niekoniecznie kolejnem zwycięstwie 
przechodzi na własność zawodnika'. Pozatem 
pierwszych pięciu zwycięzców otrzymają że­
tony.

Że walka o tytuł mistrza w 10-boju będzie 
zażarta, świadczą o tern liczne zgłoszenia naj­
lepszych zawodników śląskich z Sobikiem, 
por. Gilewskim, Oską na czele.

Zawody rozpoczynają się o godz- 3-ciej po­
południu każdego dnia.

Sztafeta 10X100 m*
Równocześnie z zawodami o mistrzostwo 

w 10-boju — rozegrany zostanie bardzo cieka­
wy bieg sztafet 10X100 o nagrodę wędror mą 
im. dyr. Gawrycha. Jeżeli si" zważy, że bie­
gi krótkie a w szczególności 100 metrówki są 
t-zonem zainteresowania każdych zawodów — 
łemwięcej sztafeta 10X100 musi dać wiele

Giełda pieniężna, zbożowa i towarowa. 16,00 
Ko icert gramofonowy. — 17,00 Lekcja francu­
skiego- — 17,45 Transmisja koncertu z ka­
wiarni Wie'kopoianka. — 19-35 Komunikaty
gospodarcze. — 19.51 Oaczyt: Wielkopolska w 
pierwszej połowie XVIII wieku. - 20,30 Wie­
czór operetkowy. — 22,30 Transmisja muzyki 
tanecznej.

Wrocław, 322,6 m.
16.30 Koncert popołudniowy. — 20,00 Gro­

teska w jednym akcie z muzyką. — 20,40 
Transmisja z Gliwic: Wesołe kwartety.

Berlin 483.9.
16..30 Koncert popołudniowy. — 2030 Słu­

chowisko Waltera Mehringa z muzyką „Saha­
ra“. — 22,30 Muzyka taneczna.

Wiedeń 517.2.
11,00 Koncert przedpołudniowy. — 18,30

Wieczór kameralny.

emocji widzom — widząc walkę, gdzie zawo­
dnik musi z siebie wydać wszystko, by zy­
skać każdy centymetr bieżni- Zawody sztafet 
odbędą się w niedziele popołudniu na boisku 
K. S. Roździeń-Szopienice.
Nominacje na sęuzfów lekkoatletycznych G. O.

Z- L. A.
P. Z. L. A. mianował sędziami akręgorwemi 

PP- kap. W- P. Józefa Uhacza. prof. Włady­
sława Szymońskicgo i Marcina Siednera.

CIĘŻKA ATLETYKA.
Ruchilwy Śląski Okręgowy Związek Atle­

tyczny w Katowicach organizuje w sobotę dnia 
8 bm. zawody międzypaństwowe pomiędzy 
Południowym Okręg. Związkiem Atletycznym 
w Raciborzu a Śląsk'im Okręgowym Związ­
kiem Atletycznym w Katowicach — w walkach 
rzymsko-greckiah i podnoszeniu ciężarów. 
Śląsk który — jak wiadomo — w tej dziedzi­
ny zalrouje produjące miejsce z pośród klubów 
polskich — wychodzi do walki z silną wiarą 
w zwycięstwo.

PIŁKA NOŻNA
„Śląsk“ —• Świętochłowic® — ,>L. T. 8, G.

Łódź.
W dainzej walce o przejście do państwowej 

ligi spotkają się powyższe drużyny w niedzielę

9 bm- o 15 na boisku K- S. „Śląsk“ — w Świę. 
tochlorwicach. Bezsprzecznie, że spotykają się 
dwie prawie równe drużyny i trudno przewi­
dzieć, kto odniesie zwycięstwo- Obie druży­
ny są -w dobrej formie- Śląsk z uwagi, że wal­
czy we własnym gruncie ma pewne plusy.

Zawody te prowadzić będzie wyznaczony 
przez Zarząd Ligi Państwowej p. Słomczyń­
ski z Sosnowca.

„GARBARNIA“ MISTRZEM KRAKOWA-
Zarząd Polskiej Ligi Piłki Nożnej uznał mis­

trzem Ligi Okręgu Krakowskiego K. S. Gar­
barnia- Żawody, które dotąid rozegrał K- S. 
Podgórze zostały unieważnione.

I- F. C. — spotyka się w niedzielę o godz. 
15-tej na swem boisku w Parku Kościuszki ze 
stołeczną .Polonią“, która — jak nam komuni­
kują _— przyjeżdża w pełnym składzie. Z dru­
giej zaś strony I F. G. będzie chciał zmazać 
swe ostatnie Porażki a w szczególności ostat­
nią, poniesioną od Legji.

Pogoń - Katowicka zmierzy się w niedzielę 
z Przyjaciielami Sportu na boisku Amatorskie­
go w Król. Huoie. Pogoń — by zdobyć mi­
strzostwo w klasie A. musi wygnać wszystkie 
pozostałe mecze-

Dalsze spotkania:
Kolejowy — Amatorsk1 

07 Siemianowice — I. K- S- Tarnowskie Góry.
Naprzód Lłpiny — 06 Mysłowice 

K. S. Dąb — Diana 
06 Katowice — Iskra

B — Liga:
Naprzód (Ruda) — Słowian (Bogucice)- 

Pogoń (Nowy Bytom) — Rybnik 20.
Śląsk (Tarnowskie Góry) — Śląsk (Siemiano­

wice).
Policyjny (Katowice) — Orzeł (Wełnowlec). 
K. S. Roździeń-Szopienics — Kresy Król. Huta.

Zawody odbywają się na boiskach klubów 
wymienionych na pierwszem miejscu, które są 
gospodarzami.

HOCKEY.
Członków Katowickiego Klubu Hockeyowe- 

go wzywa słę do podania swych adresów do­
kładnych na ręce sekretariatu ul. Warszawska 
27 (Paczkowski), celem rozpisania treningów 
hockeyowych. Treningi proj ktowane są co 
niedzielę rano. -------- o------- -

Pióra i nakładem sekretarka Polskiego Zw. 
Hockeya na Trau 3, Tadeusza Paczkowskiego 
wyszła obszerna broszurka, poświęcona lej 
gałęzi sportowej. Ponieważ wydawnictwo to 
jest pierwszem wogóle na ziemiacn polskich, a 
przytem zawiera najnowsze przepisy gry P. 
Z- H. T. winna ta broszurka znaleźć się w re­
ku każdego hockeyisty a nawet każdego nau­
czyciela, profesora, kierującego wychowaniem

szawy.
Poznań. 280.4.
12,30 Koncert orkiestry wojskowej. — 13,00
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WŁ SPORYU

Wiadomości gospodarcze.
WYDOBYCIE I EKSPORT WĘGLA WE 

WRZEŚNIU.
Według prowizorycznych obliczeń, wydo­

bycie węgla w zagłębiu Śląskiem w miesiącu 
wrześniu wynosiło 2,387.394 ton, czyli zwię­
kszyło się neiznacznie w stosunku do sierpnia 
o 4f 782 ton, zaś w porównaniu z najniiższem 
wydobyciem w kwietniu stanowi to zwiększe­
nie o 499.261 ton.

Ogólne zużycie fvegla śląskiego we wrze­
śniu wynosiło 2.3S4.9Í7 ton, a po odliczeniu 
własnego zużycia i deputatów, zbyt wynosił 
2,193.716 ton. z czego na rynek krajowy prze­
pada L3C3.652 tpn zaś na eksport 890 064 ton.

Zbyt wewnątrz kraju wykazuje małą ten­
dencję zwyżkową. V7 stosunku do sierpnia 
Zwiększył się zbyt w kraju o 2.974 ton. zaś w 
stosunku do kwietnia rb. o 137.293 ton. Nato­
miast eksport wykazuje silniejsza tendencje 
zwyżkową. Eksport w okresie od kwietnia do 
września podniósł się o 211-294 ton.

Eksport węgla śląskiego we wrześniu pod­
niósł się o 11.083 ton i wynosił na rynek 
państw sukcesyjnych (Austrja i Węgry) 
296.331 ton. na rynek pólnocn (Danja, Szwe­
cja i Norwegia) 304.453 ton, dalej na rynek 
włoski 92.360 ton. do państw bałtyckich 79.499 
ton. Eksport węgla na rynki północne w dal­
szym ciągu wzrasta.

—o-:-o—

Dobner,cod7iennei potrzeby,

można

jui
zamawiać

w obszernej kolekcji wzorów, w oddziale 

w Katowicach

Aa říar)fftfca 5

Zwały węgla na 1 10- 1927 r. wynosiły 
970539 ton. Przeciętne dzienne zapotrzebo­
wanie wagonów dla wysyłki węgla wzrosło 
we wrześniu o 273 wagonów i wynosiło 7.759.

IMPORT ŚLEDZI PRZEZ GDANSK.
W ostatnich latach port gdański zajął jedno 

z pierwszych miejsc w Europie pod względem 
importu śledzi. W r. 1926 import śledzi przez 
Gdańsk wyniósł pół miljona beczek, czyli oko­
ło 77 tysięcy ton, przekraczając w ten sposób 
znacznie cyfrę przedwojennego Importu. We­
dług dotychczasowych obliczeń import śledzi 
przez Gdańsk przekroczył w rb. Ilość 80 tys. 
ton. W r. 1913 import śledzi przez port gdań­
ski wyniósł 40,130 ton. Obecny import śledzi 
przez Gdańsk zwiększy się w najbliższym cza­
sie jeszcze bardziej w miarę realizowania aie 
gdańsko-sowieckich stosunków hanďowych,

KSIĘGI HANDLOWE.
Stowarzyszenie Kupców Polskich powoła­

ło specjalni, komisję dla usrtalenla optuj! o pro­
jekcie rządowym rozporządzenia Pana Pre­
zydenta Rzeczypospolitej o księgach i bilan­
sach handlowy oh, Jak również dla zaprojekto­
wania odpowiednich zmian 1 uzupełnień. Ko­
misja ta wyr .wiedziała się jednomyślnie za
wprowadzeniem obowiązku prowadzenia księ­
gowość" przez wszystkich handlujących, przy 
czem dla drobnego kuplectrwa winno się usta­
lić sposób prowadzenia rachunkowości fakrai­
dai ej uproszczonej- Należy przytem ustalić 
w drodze rozporządzenia, Jakie przedsiębior­
stwa winny być uznane za »handel drobny“. 
Do rozporządzenia winny być wprowadzone 
sankcje karne za naprowadzenie księgowości- 
Prowadzenie obowiązkowego dziennika nale­
ży zmieść Jako zbyteczne 1 uciążliwe, gdyż 
dziennik z powodzenlm i .pożytkiem zastąpio­
ny być może przez księgę kasową 1 memoriał, 
jako księgi pomocnicze. System kartkowy 
księgowości winien być dopuszczony, w szcze­
gólności dla przedisi-ęiblorsitw większych. Nale­
ży znieść obowiązek oprawiania, sznurowania 
i poświadczenia. jako przestarzały 1 niecelo­
wy, a dla system* księgowości absolutni* nie­
wykonalny.

Zaprojektowano również cały szereg uzu­
pełnień i poprawek rozporządzenia. W części 
projektu, dotyczącej sporządzenia bilansu, za­
proponowane głównie poprawkyi. uzgadniające 
przepisy powyższe z systemem podatkowym.

ULGI CELNE PRZY IMPORCIE ELEKTROD 
Z WĘGLA.

Termin ważności rozporządzeate ■ dnia

31 marca 1927 r. w sprawie ulgi celnej przy 
imporcie miewyrabianych w kraju elektrod z 
węgla, używanych do wyrobu karbidu, azot- 
niaku 1 żelazokrzemu (forrosílicium), został 
przedłużony do dnia 30 czerwca 1928 r. włą­
cznie. Ulga celna może być zasosowana na 
podstawie Bezwoleń Ministerstwa Skarbu i 
wynosi 90 proc. da normalnego.

—o-:-o—

ULGI CELNE DLA MASZYN I APARATÓW.
Od 1 października 1927 r- w myśl rozpo­

rządzenia Ministrów Skarbu, Przemysłu i Han 
dlu oraz Rolnictwa z dnia 26 września 1927 r. 
przy wywozie maszyn 1 aparatów niewyia- 
bfanych w kraju, o ile stanowią część składo­
wą nowoirastalowanych kompletnych u, radzeń 
oddziałów zakładów przemysłowych lub mają 
służyć do obniżenia lub zwiększenia P' odukcji 
przemysłowej i rolnej, stosuje się cło ulgowe, 
wynoszące 20 procení cia normalnego. (Br )

S\TUAC.IA NA RYNKU SUKIENNIC!YM.
W branży sukienniczej sezon trwa w zalej 

pełni. Zakupy są duże Daje się odczuwać brak 
materiałów paltotowych. Krajowa proć keja su­
kien poprawiła się znacznie, i w Bielsku wy­
rabiają obecnie dużo sukien o najmodniejszych 
wzorach. Sukna te mają duży pop/t również 
zagranicą. Fabrykanci bielscy wysyłał* rów­
nież do Europy zachodniej. Ceny utrzymują sie 
dotychczas na dawniejszym poziomie. Tak 
więc za kamgarny liczą 18—23 fr. szw. za 
metr, korty — szewioty 12—16, paltotowe 18— 
35. Jednakie wobec zwyżki kosztów robociz­
ny możliwa jest pewna zwyżka. W handlu hur­
towym panuje duże ożywienie. Zapotrzebowa­
nie z prowincji silne, jednakże nie wszyscy 
kwpw dostał« to^ar iąjdary ze względu na o- 
«trożność fabrykantów. Warunki płatności 
ma dobrej klijenteK na czteromiesięczne we­
ksle Innym liczą 25 lub nawet 50 proc. w go­
tówce. reszta w wekslach. Skonto za gotów­
kę dochodzi do 10 proc.

■ ■ u ■ «

BANK POLSKI ODDZIAŁ W KATOWICACH
płacił w dniu 7 października br. za:

Doi. amerykańskie 8.91 8.88 8.87
runty angielskie 43.42 43.33
Fr. szwajcarskie 172-03 171.69
Fr. francuskie 35.05 34,98
Fr. belgijskie 24-80 24 75
Liry włoskie 49.10 49.—
Flor. holend. 357.80 357,08
Korony czeskie 26.44 26.39

Korony szwedzkie 239.85 239-31
Korony duńskie 238.65 238. 7
Korony norweskie 234.70 231.33
S. austrj. 125.90 125 65
Mk. niemiecki' 212.30 211.88
Doi. kanadyjskie 8.90 8.86
Gd gdańskie 172.85 172.50
1 gram zlota 5-92
1 gTam srebra 0.149
1 zloty w złocie 172.30
1 Mk. niem. w złocie

rp
2.1270435

KATOWICKIE CENY ORIENTACYJNE
na zboże w dniu 7. 10. br.

Żyto 45.00—46.00
Owies 40.00—41.00
Jęczmień brow. 49.00
Ziemniaki 9,,00—9.25
Mąka żytnia 65 proc. 65.00
Otręby pszenne 25.00
Otręby żytnie 26.00

tranco stacje odbiorcze na Górnem Śląska.

GIEŁDY PIENIĘŻNE.
Warszawa, 7 10. (w< k) Dolar Stanów 

Zjednoczonych 891. sprzedaż 8,93. kupnu 8.89. 
Całe zapotrzebowanie pokrył Bank Poiski. 
Doiar poza giełdą 8.9175. rubel zloty 4.725, 100 
zł w złocie 172,30. Dla akcyj tendencja niejed­
nolita. pod koniec zebrania mocniejsze. Z po­
życzek państwowych mocniejsza 5 proc. 

premjowa dolarowa- l 'sty zastawne słabsze.
Warszawa. 7 10, (PAT.) Papiery pań­

stwowe. 5 proc. poż"czka konwers. 62. 6 prc. 
pożyczka dolarowa 85.50, dolarówka 62—52,25, 
5 proc. pożyczka kolejowa konwers. 58,50. 10 
proc. pożyczka kolejowa 102,50 8 proc. listy 
zastawne Banku Gospodarstwa Krajowego 92, 
8 proc. obligacje kom. Banku Gospodarstwa 
Krajowego 92.

Warszawa 7 10. (PAT.) Akcje. Bank 
Dyskont. 133. Bank Handlowy 123. Bank Pol­
ski 146—145—148. Bank Sp. Zarobkowych 87, 
Elektrownia Dąbrowa 75—76, Czersk 1.07, 
Ćzę°focice 3 06.

Berlin. 7 10. (PAT.) Dewizy wschodnie.
Wypłaty na Warszawę i Poznań Vij**—47.0? 
na Katowice. 46,75—46.95. r.a P.yge 8083—81.17, 
na Kowno 41.51—41,69, na Rewel 1.118—1,124.

Odpowiedzialny redaktor: 
Stanisław Notai Katowice
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wagonowo oraz

ma do oddania

Maitfneść swiba
stacja KoL Świna

4258 pow. Kępno.

(ct)oine ^ 
posadyf

SPAWACZA
iirkt'ycznego 

poszukuje na 
stale iabryka 
W. ł'-tzner i K- 
Camper w Sos­
nowcu

4220 a.
50 zł. dziennie
i więcej zarobią 
ruchliwi sprze­
dawcy, odwie­
dzając po mia­
stach kupców, 
przemysłowców 
rzemieślników, 

oraz instytucje. 
Spieszne zgło­
szenia przyjmu 
je Związek To­
warzystw Ku­
pieckich, Po­
znań, ul. Pocz­
towa 31.

4269 a-

PANIENKA lat 
'8 z 2-letnią 
szkołą handlo­
wą i kursem 
pisania na ma­
szynie 1 steno­
grafii' poszukuje 

początkującej 
posaidy. Włada 
polskim i niem. 
Łask zgłoszenia 
do Polonii pod: 
„L. G-“

4270 a,
POTRZEBNA 

BONA do 2 
chłopców 4 i 6 
lat oraz do nie­
mieckiej kon- 
weracji z oso­
bą dorosłą. O- 
ferty z referen­
cjami kierować 
do Polonii pod:

Październik“.
4209 a.

ROBOTNIKA
sumiennego do 
posyłek poszu­
kuje zaraz. Dro­
geria św. Bar­
bary W. Dutkie 
wica, Katowice, 
Warszawska 10 
telefon 1666. 
_____ 4264 a-

CHŁOPCA 
zdrowego, do 
praktyki skle 
pow ej, poszu­
kuje od zaraz. 
Zbigniew Dę- 
bcki, Siemiamo- 
jwlce, Sienkiewi 
cza 11-

4233 a

DZIELNĄ Eks­
pedientkę z 
branży i ucze- 
nicę przyjmę od 
15-go lub 1. 11. 
P- Czarnecki, 
Katowice, Pocz­
towa 2, artyku­
ły męskie.

4251 a.

8 doszukają ts 
1 nracy g

FACHOWIEC
drzemmy lat 20, 
Wielkopolanin, 

z 5-cio letnią 
Praktyką poszu­
kuje posady w 
przedsiiębior- 

s wie drzew­
nym lub budo­
wlanym. Łask 
zgłoszenia do 
Pcionji pod:

bzeds. Drze 
wne“.

4261 a.

WÓZ mieszkal­
ny, karuzelę waler poszuku 
muzyiką zaraz je umeblowane- 
do sprzedania. iso pokoju z o- 
Do wtorku stoję 1s?’^lnein „ ,we^"

Dębiusku !^Cmd0 „SSt-.KLOCE rzeżnic- 

później w Ryb- p, j .Urzędnik“ ^ie do rąbania

PODRÓŻUJĄ­
CY poszukuje 
zastępstwa w na 
Śląsk. L. Ję- 
drzejczyk, Po- 
ste-restante Ka 
to wice-

4274 a.

tKupna

MASZYNA co 
pisania używa­
na lecz w do 
brym stanie 
poszukiwana, 

Oferty do Po­
lonii ipod: „Ma­
szyna“.

4262 a.

POSIADAJĄC
odpowiedni lo­
kal w Myszko­
wie poszukuję

^ Stózne ^

MEBLE wszel­
kiego rodzaju 

. , , na dogodnych
du hurtowego warunkach po-

wspóinika celem 
założenia skla-

kolonjalno-spo- 
żywczego. Oko­
lica ruchliwa; 
odbiorcy zape­
wnieni. Wiado­
mość w admini­
stracji.

Sprzedaże

GOSPODA w 
centrum mlejs- 
oow ścl przemy 
słowej z powo­
du stosunków 
rodzinnych do 
sprzedania. O- 
fer y: Przybyła 
Jan, Niewiadomi, 
ko'o,. J* Beata, 
pow. Rybnik.

4219 a.
Sokofe \
ameblczcant a

[CHCESZ otrzy­
mać POSADĘ?
Musisz ukoń­
czyć kursa fa­
chowe korespon 
dencyjne prof. 
Sekuiowicza. 

Warszawa, Żó-leca Pogoda, . „
Świętochłowice iIaw'a 

ul. Bytomska 15 Č3 wTUC2'a^a
teł. 505, 
Huta.

Król.

3913 a.

INTELIGENT-
tNY spokojny leajbardzo przystę 

pne Rotax,

stownie : bu­
chalterii. ra­
chunkowości, 

'kupieckiej, ko- 
MIAL WAPIENI respondenci! 
NY świeży dooiandlowej ste- 
celów rolni-^Qgrafji^ nauki 
czych polecają handlu, prawa 
Czeladzkie Wa- kaligrafii. pisa- 
piennikl „Brynl-inia ^ tnaszy- 
ca w Sosnow- [nach, towaro- 
cu, ul. 3-go Ma- Znawstwa an- 
ja 5. telef. 159- Viehslciego, fran-
_______ 4177 a- Ruskiego. i nie-
PAGKARDOW- *tnieck:ego. Po 

SKIE części wyukończeniu^świa 
mienne, fabrycz 
ne. rowe, nad­
chodzą w naj- 
b'iżs?ych dniach 
na skład- Ceny

Do sprzedania

obiekt fabryczny
dobrze się rentujący, w centrum dzielnicy 
abrycznej Krakowa położony. Potrzebna 

gotówka 15.000 dolarów. Zgłoszenia nad­
syłać do administracji „Polonji“ w Kato­
wicach pod „Objekt fabryczny“. 4291

iWatszawa. Nie­
cała 1.

4213 a.

4263 a.niku, Kościuszk',_____________
nr- 60. 4267 a.!2 POKOJE ume
NOWE leszcze, blowane lub nie 
nie używane, ‘.umeblowane _ z 
prawdziwe sei- używalnością 
skinorwe futro kuchni poszuki- 
damsikic dl.ajwane 1 listo- 
tęższej osoby, ;Pada. Zgtosze- 
bardzo tanio na n a do admin.

iwa wyrabia: A--pobraném Eu- 
Kwaśnik, Kato-geniusz Biliński 
wice, Górnicza w Zbarażu'

sprzedaż. ul 
Andrzeja 11, 
parter praiwo.

4268 a.

Xokate
handlom«

POSZUKUJE 
składu kolo­
nialnego lub 
próżnego naj­
chętniej w Ry- 
bnickiem. Jaśko, 
Żory.

4266 a.

Polonjl dla oka­
ziciela kwitu 
„nr 4275 a“

STENOGRAF JI
wyucza listow­
nie najdoskona­
lej Instytut Ste 

mograficzmy 
Warszawa, Kru 
cza 26. Żądajcie 
■prosipeków.

4236 a.

dectwo. Żądaj 
tle prospektów 

4170 a.

MIÓD ps-czel 
my, leczniczy, 
deserowy, czy­
sty bez domie­
szek pod gwa­
rancją, z włas­
nej jedynej naj­
większej gali 
cyjslelej pasieki 
5 kl. 15-50 zL 
10 kl. 29 zl, 20 
kl. 55 zł, wraz z 
hi; szarką 1 por-

mięsa dla skła­
dów 1 mas-zyny, 
sktaidane z gra­
bowego drze-J,tern wysyła za

11. 4247 a.
ZIEMNIAKI

każdą ilość do­
starcza Dom 

Handl oi wy 
, A UWIŃ'“ Ma­
riacka 2, 3 pię­
tro. telef. 15. 82 

4249 a.
OSTRZEGAM 

kupców, że za 
długi mojej żo­
ny nie odpowia 
dam. Karol Mu- 
siol, Lipitiy.

4273 a.

4241 a-

UWAGA! Pro­
simy przy ofer 
tach szyfro­
wych nie zata­
czać oryginał 
nych świadectw 
lub uwierzytel­
nionych odpi­
sów. Za zagi­
nione świade­
ctwa załączone 
przy ofertach 
szyfrowych nie 
odpowiadamy 

Polonia“ Sp 
Wyd. zo o

Í. ->-j - . - . '''h1 ,-T-- ; -
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Itomarów, n’ż o Tem, že kapitan się spóźni i pluton do egzeku­
cji wyznaczony wykona íozltaz poprzedni...

Wreszcie spokój nocy rozdarł grzmot salwy karabinowej...
Pół minuty ciszy 1 znów kilka strzałów pojedynczych, w 

nierównych odstępach...
— Żle mierzyć w blasku pochodni. Musieli poprawiać! 

— tłumaczył de Witt trzęsącemu się jak liść osiki przyjacie­
lowi...

Kilku oficerów zaczęło się między sobą zakładać, czy ka­
pitan zdążył, czy nie. Powierzchowne obliczenia czasu wska­
zywały, że nie zdążył. W końcu ktoś bardziej niecierpliwy 
pobiegł w stronę miejsca kaźr!...

W dziesięć minut później rozległ się krzyk kobiecy i ru­
baszne śmiechy dwóch mężczyzn gdzieś całkiem blisko.. Przy 
ognisku posypały się żarty i wykrzykniki.

— Wygrałem!
— Ale się pospieszył! _
— Nic dziwnego. Wdziałem ją także. Rzeczy y» iście 

ładna bestyjka. j
— No, no... ' , ,
— Słyszeliście, jaki pisk wydała?
— Ha. ha, ha... Już widać rozpoczął „przesłuchiwanie“...
Ale sam obgadywany przez przyjaciół kapitan wyjaśnił 

niebawem przyczynę przestrachu pięknej branki. Poprostu 
uszczypnął ją, aby szła szybęiej, oto wszystko... Te usprawie­
dliwiania się wywołały nowe objawy wesołości...

— Ahmed! — szepnęła Mulut do ucha towarzyszowi: — 
Jeżeli zechcą krzywdzić tę biedną dziewczynę, nie zdzierżę 
dłużej. Garnkiem rozbiję łeb najbliższemu...

— Milcz, kobieto. Pójdź, odprowadzę cię gdzieś dalej...
— Nie... Tu pozostanę. Chcę patrzeć i słuchać. To może 

się przydać im!
Dłonią wskazała w tę stronę, gdzie pobiegli niedobitko- 

wie. z dzisiejszego pogromu...
— Szalona! Szalona! — mruczał Ahmed, przeklinając po­

mysł spędzenia nocy w takiej bliskości od ogniska oficerów 
holenderskich...

Zwarte kolo siedzących otworzyło się z jednej strony, 
czyniąc miejsce przybyłym. Smukła mała Jawanka, stojąca 
pomiędzy dwoma olbrzymimi oficerami, wyglądała jak dziecko. 
Lucas Orban nie omieszkał zwrócić na to uwagi przyjacielowi.

— Nie powiesz pań chyba, że to dziewczątko może być 
wspólniczką tamtych...

— Kto wie? — odparł generał raczej przez przekorę niż 
z przekonania.

Ktoś dorzucił drzewa do przygasającego ogniska i kiedy 
po Chwili stało się widniej, wszyscy zebrani oficerowie pizy- 
znali jednogłośnie, że kapitan ma smak wyrobiony i wybredny. 
Niewolnica była przepiękna...

Nagle Wilhelm van Hooft podniósł się ze swego siedzenia.

tytytytytytyty&tytytytytytytyty
^ Z pominięciem wszelkiego pośrednictwa w

tneaaiaKI jadalni ♦
ty w partjach od 100 ton dostarcza ty
ty Tadeusz Wasyng 1 S-Ha ty
ty we Lwowie, ni. Ciiorąźczyzna 18. ty

przemysłu skórzanego
(TARGI MIĘDZYNARODOWE).

Czynne od 10 do 27 listopada 1927 r.
IV. tydzień włoski przemysłu skórza­

nego będzie najpoważniejszym przeglą­
dem tego przemysłu.

Pałac „Mobilier“ centrala tych targów 
i siedziba związku przemysłowców skó­
rzanych w Milano, jest obecnie zajętą po­
zyskaniem dla tego celu wszystkich naj­
większych przedsiębiorstw włoskich i za­
granicznych.

Komitet wykonawczy ustalił termin 
działalności tych targów na okres od 10 do 
17 listopada 1927 r. zamiast na koniec pa­
ździernika.

Przemysłowcy i kupcy branży skór są 
proszeni o zwiedzenie targów.

Minister Komunikacji zapewni wystaw­
com i zwiedzającym poważne zniżki ko­
lejowe,

ülllüiii

utipiiaTi
KOMUNIKACJI PA5ÓZLR5KA

PRZŁ-UÓZ POCZT? i TOWHRÓM
Warszawa. Nowy Świat Nr. 24 tek 9-00 

19-88 lntnikso tel. 8-50.
Wiedeń, Tegettliofstr. 7 Mezzanin 71-0-84. 

lotnisko tel. 18-5-60.
Gdańsk—Wrzeszcz, lotnisko tel. 415-31.

nosi ostatnie nowości w

Kapeluszach
Koszulach
Kołnierzykach
Krawatach
Skarpetkach
Szalikach
Kamaszach f t. d.

z firmy

TrletiC!fia,9WkeByrehcy la 10.

£s%uki featraEft®, %
deklamacje, przemówienia, 
pieśni po tanich cenach

poleca
fcCsięgamia,Polonia* !

Sp. Wyd. w Rybniku. g

Win
ffafonlce, Warszawsha 0

Telefon 1328.

Ïipiiï

Dobrze utrzymane białe i czerwo" 
ne wina (Bordeaux)

Austriackie białe i słodkie wina 
Reńskie, Mosel, Węgierskie i To. 
kajskie. Malaga, Tarragona, Wer 

mouth z wyspy Samos.
''Cherry, Madaira, Portwein.
Krajowe i zagraniczne:

Miery. KiB!, lny i M
SPECJALNOŚĆ:

ai pinSIOFIljfliL yuiuii
Jako wyjątkowo korzystnie jHą 

polecam:

mi Demis

Wkffl__ jfl przyjmują wszystkie urzędy pocztowe ,
Ir P# S» && ^IlÍoÍS listonosze, nasi roznosiciele, agentury i

“WSI W JSwi WwBiB filje jak również centrala nasza miesz­
cząca się przy ul. Sobieskisgo 11 zamówienia na po cenie abonamentowej :

1. „Polonia“ kosztuje z odnoszeniem do domu i w kioskach zł. 3.— miesięcz 
nie, kwartalnie zt. 9.—.

2. przez pocztę odebrana przy okienku albo doręczona przez listonosza do do­
mu, miesięcznie zł. 3,41 a kwartalnie zt. 10.23.

Upraśza się o wypełnienie i wrzucen'e do skrzynki pocztowej.

M£na*ff99 xdnéwümm

Do
Urzędu Pocztowego

Nin:e]S7em zamawiam

1. do odebrania przy okienku
2. z doręczeniem do domu przez listonosza
3. za miesiąc październik po cenie zł. 3.41
4. za 4. kwartał 1927 r. po cenie zł. 10 23.

(Niepotrzebne skreślić!)

Nazwisko ............................. ......._____  Zawód.

Miejsce zamieszkania..................................... ......... ......ulica .

904

^
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_Str. 8, POLONIA

Lranit Prix 
Rzym 1921
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Nr. 276. — 8. 10. 71

Srand Prix 
ilep 1926

Na Międzynarodowych Wystawach nagrodzony naswyzszemi nagrodami
Bi&i ———    1    ................. . ........................................ ......■ » ■ ...

r,r
Inżynier górniczy
miody, kawaler, znający dobrze polski i niemiecki 
język w słowie i piśmie jest poszukiwany dla 
objęcia posady

na kopalni węgla kamiennego polskiego 
Górnego Śląska.

Oferty należy złożyć pod 
dakcji „Polonia“.

Nr. 4283 w re- 
4233_________i/

/- ^ '

^rvtgcii^Ám CS0SU i prascsíir.*®s3ss mra©i#i
stwazaca rwxnfci x&v$tu.

¥©WÜR¥
wysyłane drogą powietrzną z miasta produkcji 
przychodzą wcześniej do miasta przeznaczenia, niż 
doręczane na miejscu samocnodami lub końmi.
ImwsflM ■ M -«ta - OiMsi - MM

Derdualitěfireiarkt
itiiiniiiiiiiiiiiimiiiiiiiiii jR^welft PoWSKCChnyj liiiiiiiiimiiiiiimiiiimni

szy
‘ 'fi'

ady

rfl^diMttarodoKy organ eks­
porterów, wychodzący 48 razy 
rocznie w czterech Jeżykach,

SŁUŻBA INFORMACYJNO 
HANDLOWA

udziela gratisowo wywiady 
< porady zainteresowanym w 
handřu zagran2ccnym.

Oferty i sapania
Organ ofert i z a pylą A spatja! 
nie rozpowsze hnlony w Euro­
pie centralne;. Poradnik dla 
wszystkich kupców. Najsku­
teczniejszy organ dla ogłoszeA 
domů' hantîo’wch, majjasy- 
n»w, hurtowników, importe­
rów, fabrykantów 1 t. p.

ir

Üÿwêé ww u> í?f$MmmnMss
jedyny w Polsce, posiada przeszło 850 sztuk rozmai­
tych zwierząt ze wszystkich części świata i pozostałe 
sztuki żubra puszczy Białowieskiej. Stanowi on dla 
przyjezdnych i wycieczek do Poznania najpiękniejsze 
chwile pouczającej rozrywki i miłego wypoczynku.

Poznański „ZOOLOG“ powinien zwiedzić każdy ońywatel Kzeczvn 
y-jlite Posskiei Sz 1327*

i iaf§©li$nlej
kupuje futra damskie, karakułowe, fokowe i inne. Futra 
ne różnego rodzaju. Skórki do przybrania palt w wielkim

składach futer Ł ÊîMsSïiîUN ïeueaieri
UîîffWÎCC. 3-go Maja 19, vis à vis dworca kolej. Tel. 3-44 

BesjfSł'*, ulica Kołtątaia 14, I piętro. Telefon 1-4).

Rc huta wykonam we wtesnych warsztatach. 
DLA URZBONWÓW DOGODNE WARUNKI. TBSJ

Dla biura technicznego pewnego gor- 
noś’ąskiego koncernu hut poszukuje się
2 s8a3 iitcliijeMośwtailcionycii

łiratfreltoritu
z kilku etnią praktyką przy budowie zakła­
dów hutniczych i przy budowie maszyn. 

Warunki: obywatelstwo polskie, zna­
jomość języka polskiego i niemieckiego.

Oferty z życiorysem, odpisami świa­
dectw i podaniem najkrótszego terminu 
wstąpień a, uprasza się kierować do „Po- 
lonji“ pod „4284“

Wiaśrae

dla fiïmieMstéwï
Najnowsze 

JfitisÍTlsfSíil
(z cenami rynkowemi) 

już nadeszły i wvsvlamv takowe za 
zaliczen em nocztowem lub poprze- 
dniem nadesłaniem należności. — 

Ceny wraz z kosztami przesyłki 
i « pakowania:

Europa zł 12.53, reszta świata zł 16.50. 
Oba katalogi w 1 tomie zł 22.50

jłasii^JjarTiił’ i ©aiiSi^imias

99 i?OtVA ri
5?jgftraift. šéf. Ztnmfó&ma S

P...........................................................

Do natychmiastowego objęcia 
rosady poszukuję

irz:zivego, znającego się na re- 
peracjacu samochodowych.

Zgłoszenia osobiste z przed- 
łożetrem świadectw 
j»*Weł SOTOt, Hurtownia żelaza 
VtOWWe, uh Kopernika 26 -32

Wydawca:
RUDOLF SCHICK fi

L.IPZIQ, Zerttraisłr. 7-9.
€®.

i f asas » asasa t eggte <

RufaorsEja 
Mrfl ÖWsnsHi

dawniej Kisslíng
iaíow ce, al. 65 Tłrms nr. 19

Dř S W »DOtą:

Mfř
wszelkiego rodzaju dostarczają

prę» i Jarčo
Zakłady Graficzne

Sp. Wydawn.
ulica Sobieskiego 11.

w Katowicaci

feJ*mSF'*z kotła 
znane z dobroc 
Wieczor kiełbas* 
smarz. Spizedaz 
iteibas także do dom 

Na jaowyższe n.iju 
•rze miej zaprasza

4295 a. Ifirœas,

rsewka
cmot owa

do sadzema lesiennego poleca

Æmii
jfcratlkó ”-j£słfet«as 33.

Cenniki na żąda i e. (1695

C«iâSS83s
Wiersz m/m lub lego miejsce: 
W tekście, strona 4 lamowa zl

.(a p'erwszej stronicy tytułowej, strona 4 łamowa zł. I.— 
0.80 Za tekstem w części ogłoizeniowel strona 12 łamowa 

zł. 0.20 Nekrologi: w tekście do 100 ulerszy zł. 0.40 od 100 do 200 wierszy zł 0.6U. ponad 
200 wierszy zl 0.80. — Ogłoszenia drobne za słowo: Kupna. sprzedaże, zamiany, ofiarowanie 
pracy oraz wszystkie inne zl. 0.20 dir poszjkumeveh pra.v zt. 0.10. matrymonialne zł. 0.30 
— Ogłoszę*!« zagraniczne o 50 proc. droższe. — Ogłoszenia w czerwonym kolorze o 75 pre 
droższe - «.cny ogłoszeń w niedziele i świe-a o 25 proc droższe

WARUNKI: i) Omyłki w ogłoszeniach me uDnważmają do zadania zwrotu gotówki ani też 
nie obowiązują Adrmmstracie do bezpłatnego powtórzenia ogłoszenia o ile treść 
i sens ogłoszenia nie zostały .wypaczone. 2) Za terminowe zamieszczenie 
wszelkich ogłoszeń Administracja nie odpowiada 3) Zastrzeżenie miejsca bywa 
uwzgk-dn-ane o tyle o ile zezwalaja na to względy techniczne 4) Rachunk 
nasze sa płatne i zaskarialne w Katowicach 5) Prawo inkasa naieżytości na­
szych przysługuję tylko specjalnie do tego upoważnionym Inkasentom zaopatrz« 
nvm w odpowiednie legitymacie i fotografia.
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Bezbrzeżne zdumienie odmalowało się w jego źrenicach. Przy­
skoczy! do dziewczyny, ują! jej obie dłonie i patrzał, patrzał, 
nie wierząc oczom...

— Więc to ty, Ti ja? — spytał wreszcie.
Milczała. Nie czuła najmniejszej sympatji do syna swego 

krzywdziciela, do człowieka, zasiadającego za pan brat z tymi, 
z których rozkazu rozstrzelano przed chwilą blisko dwudziestu 
bojowników o wolność. Pozatem Tija nie wiedziała, jakie sto­
sunki łączą młodego van Hoofta z dobrą, białą panią. Mabel 
nie zwierzała się ptzecież przed swą pupilką, a scena w pawi­
lonie, której Tija była świadkiem do pewnego stopnia, nie 
świadczyła bynajmniej oserdecznym afekcie tych, którzy no­
szą nazwisko van Hooftów, do Angielki. Więc Tija milczała 
uparcie.

Wilhelm zrozumiał, że wypada dać kilka słów wyjaśnienia 
i zwracając się w stronę de Witta, począł mówić głosem drżą­
cym, wzruszonym:

— To robotnica z plantacji w Blijatjap... Mam wobec niej 
poważne zobowiązania,... gdyż... skrzywdzono ją ciężko... 
nieludzko...

Nie chciało mu wobec tych ludzi przejść przez usta wy­
znanie, że krzywdzicielem był ojciec...

— Tija był aulubienicą mej narzeczonej i mieszkała w jej 
domku od czasu smutnego wypadku, który... — mówił dalej. — 
lak. panowie... Grzebiąc długie godziny wśród ruin i gruzu 
budynków w Blijatjap. znalazłem różne pamiątki po Mabel, 
między inriemi jej pamiętnik... Te smutne kartki opowiedziały 
wszystko, co zaszło od czasu mego wyjazdu z plantacji... Stąd 
moje informacje... Mabel zapisywała co wieczór swoje prze­
życia. Owej nocy, kiedy nastąpił wybuch wulkanu, pisała 
pizy końcu, że musi już odłożyć pamiętnik, gdyż pies się za­
czyna bardzo niepokoić, krąży po pokoju, zbliża się do okna 
i warczy złowrogo... To jej ostatnie słowa... Wierny Pik prze­
czuwał snąć lub zwietrzył, że podpalacze zbliżają się do plan­
tacji. że zakładają ładunki dynamitowe pod ściany budynków. 
Oh, Boże!... Boże!...

— Panie generale, proszę mi wyświadczyć tę łaskę i zwol­
nić Tijc. Ona ma zaledwie dwanaście lat. Rękę dam sobie 
uciąć, że nie brała najmniejszego udziału w rebelji. Bo skądże 
nawet. Przecież ją zapewne ujęto wraz z inn. ludźmi. Zechciej­
cie panowie pojąć mój ból serdeczny. Tija widziała Mabcl w 
dzień jej śmierci. Opowie m! o jej ostatnich chwilach, będzie 
mi co dnia opowiadała i specjalnie mi zależy na tern, aby choć 
drobne zadośćuczynienie ją z moich rąk spotkało... Właśnie 
z moich, generale...

Wilhelm van Hooft zaczął mówić coraz bardziej chaotycz­
nie. Powtarzał po kilkakroć te same zdania, plątał się i mie­
szał. kiedy jego opowiadanie miało jakąkolwiek styczność 
z osobą ojca...

Oto dni ostatnie zgotowały mu szereg ciosów, z których
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